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Koncentracja wojsk sowieckich.
200 tysięczna armja i 700 samolotów.

PARYŻ, 20.8. — Korespondent „Pa- 
/is Midi“ donosi z Władywostoku, że 
według źródeł zupełnie pewnych, w 
rejonie Władywostoku zgromadzono 
obecnie przeszło 200.000 armji czer­

niły lotnicze dalekowschodniej ar- 
tnji czerwonej składają się z przeszło 
?00 samolotów różnych typów.

Koleją syberyjską przybywają 
nieprzerwanie na Wschód pociągi 
wojskowe, liczące od 50 do 60 wago­
nów w każdym. Przywożą się nieu­
stannie zapasy amunicji, produktów' 
żywnościowych, medykamentów i 
irodków opatrunkowych.

KOLEJ WSCHODNIA.
BERLIN, 20.8. — Niemieckie biuro 

informacyjne donosi, że w związku. z 
oStałniemi zdarzeniami w Mandżurji 
ruch pociągów na wschodnim odcinku 
kolei wschodnio-chińsikiej (od stacji 
Pograniczna ja do stacji Gharbin) zo­
stał przerwany-

Na odcinku tym przerwano rów­
nież komunikację telegrafiezno-fele- 
toiczną. i i 1^

MOŻLIWOŚĆ WZNOWIENIA 
ROKOWAŃ.

PARYŻ, 20,8. — Jak donosi z Tokjo 
Agencja „Havasa“, japoński minister 
spraw zagranicznych, Hirota, oświad­
czył, że rokowania o sprzediaż wscho 
dnio-chińskiej kolei mają wiklrótce. 
się wznowić. Hirota uważa za koniecz 
ne uregulować stosunki Japonji ze 
Związkiem sowieckim jeszcze przed 
początkiem konferencji morskiej.

Japonja zamierza rzekomo pod­
nieść proponowaną poprzednio za ko 
lej cenę.

NOWE ARESZTOWANIA.
LONDYN, 20.8- R- Jak donoszą z 

Charbina, ogólna liczba pracowników 
sowieckich na kolei wschodnio-chiń- 
skiej, aresztowanych przez władze 
mandżurskie pod zarzutem przygoto­
wania zamachu przeciwko członkom 
pządu mandżurskiego wynosi 74 oso­
by. Wśród nich znajdują się i wyżsi

Dr. med.
Adolf INGSTER

SOSNOWIEC
ol. Przejazd Nr. 1. — Tel. 5-19.

Specjalista chorób nerwowych 

powrócił 4757 
Godziny przyjęć 5—7 popol.

Spotkanie
BARTHOU Z MUSSOLINIM.

PARYŻ, 20.8. (PAT). Agencja Hałasa 
P^daije, że według infonmaicyj prasy, mii- 
tll|E|teir spnaiw zag.nainicznyah Barthou unia 
odlać się do Rzyimu dnia 10 października 
oaitomiast w kołach miiairodiajimyich tiwier- 

że spotkanie min. Barthou z pre- 
®jerem Mussolinini nastąpi pnaiwdopo- 

nia' jesieniis lecz ścisła data tego 
Wtkania mde została jeszcze ozniaczoma.

Oficerowie polscy
• NA MANEWRACH WŁOSKICH.
W>NJA, 20.8. (PAT). Dzisiaj przy- 

dio Bolonji trzech oficerów polskich, 
. obecni będą nia manewrach arcimgi 

a/* 5. J- W Skład wojskowej misji pol- 
S- wc^xI^: płk- dypl. Kazimierz Ja- 

pp^- dypł- Stanisław Kopański o- 
kpt. dypL Jasiński.

urzędnicy sowieccy.
Władze mandżurskie mają posiadać 

liczne dowody, że aresztowani utrzy 
mywali ścisły kontakt z przywódca­
mi band, które dokonały ostatnio sze­
regu napadów na kolej wsc-hodnio- 
chińską.

MOSKWA, 20.8. (PAT). Otrzymano 
tu wiadomość z Charbina o nowych 
aresztowaniach sowieckich urzędni­

ków na kolei Chińskiej na stacjach 
Tmyanpo, Soisingse i Taiipinglin.

KRWAWE ZAJŚCIE
na wiecu Stronnictwa Ludowego.

WARSZAWA, 20.8. (PAT). W nie­
dzielę 19 sierpnia popołudniu we wsi 
Guzowe, gmina Orańsk w pow. Ra­
domskim poseł Stronnictwa Ludowe­
go Margul usiłował zorganizować 
wiec, nie posiadając zezwolenia sta-
rostwa.

Już na samym początku zebrania 
wywiązała 6ię bójka z przybyłymi na 
zebranie zwolennikami Stronnictwa 
Narodowego, wskutek czego, po o- 
świadczeniu posła Marguła, że prezy 
djum wiecu nie może utrzymać po­
rządku, komendant powiatowy poli­
cji państwowej wezwał zgromadzo­
nych do rozejścia jsię. Ponieważ bójki 
nie ustawały przystąpiono do usuwa 
nia podnieconego tłumu. Przy roz-

Prasa angielska
MMHHBBBHBEHI o stosunkach polsko-francuskich.

LONDYN, 20.8. (PAT). Doimosiząc o Ur imliieszcza zestiawiemie 7-miu gwzeichó''' 
siłowaniu interwencji ambasadora finalni- Firanic-ji w stosunku do Polski, wymienia- 
cuskiego u pełniącego olbowiiązikd pnemje- jąo .najpierw Looairtnio, które nie zapetw- 
.riai aniifn. Zawadzkiego w sprawie are- niiiio Polsce gnanie, potem pakt 4-cih, kon- 
sztoiwanych francuskich dyrektorów Zar cesje fnamcuskie dla. Niemiec w zakresie 
kładów Żyrardowskich, dzienniki ainlgael- nówiniouipiiaiwmiiieinia zbrojeń, niedostlaitecz- 
sikie podkreślają, że minister Zawadzki' ne stosunki gospodarcze pobko-fmaineu- 
stiatniowicizo odrzucił tę interwencję, zwria- slkie, poidkineiśliająici, że lobrót towarowy 
dając uiwiaigę, że jakakolwiek interwencja polsko-angielski jest daleko więksizy niż 
dyplomiaibycznia jest nhewiaściiwą, poniic- poleko-friaincuidki, unikanie Polska przez 
wiaż sprawa znajduje się w rękach władz kapitał francuski Juib traikitowianie jej 
sądowych. pnzez kapitał jako kolonji, sprawę Ży-

.JMewis Ch.nonicle‘‘ w korespondencji' rardowa i wreszcie wydlateiniie górników 
swego warszawskiego korespondenta za- polskich z Francji.

Zatwierdzenie dyktatury Hitlera
przyniósł niedzielny plebiscyt.

działał teror ze strony szturmówek |na 5 proc, głosów, to dziś przeciwko 
......niemu głosowało 10 proc, wyborców.

Głosowaniu wczorajszemu nadano 
charakter wielkiego święta narodo­
wego- Miasta i osady niemieckie to­
nęły w powodzi sztandarów i zieleni. 
Na .głównych ulicach, rozwieszono 
transparenty z salami, nawołujące- 
mi do oddania głosu na kanclerza. Na 
ulacach Berlina wystawiono wizerun 
k,i kanclerza, otoczone kwiatami i 
wieńcami laurowemi. Przed wize­
runkami pełnili straż honorową naj 
wybitniejsi członkowie partji naro- 
d owo-soca jlistyczne j.

Ludność niemiecka pod wpływem 
po mistrzowsku przeprowadzonej pro 
pagandy, która od momentu rozpoczę 
cia kompan ji aż do złożenia głosu ani 
na chwilę nie wypuszcza wyborcy z 
kręgu swych sugestyj, tłumnie spie­
szyła do urn. Takieigo napływu gło­
sujących nie widziano w Niemczech 
nawet w dniach największego na­
pięcia Politycznego.

BERLIN, 20.8. — Wczorajszy ple­
biscyt w Niemczech przyniósł duże 
zwycięstwo Hitlerowi. Prowizoryczny 
ostateczny wynik plebiscytu, według 
obliczeń niemieckiego biura informa­
cyjnego jest następujący-

Uprawnionych do głosowania było 
45.968.753 o^ób. złożono głossów 
43-438.378 (t. j. 94,5 proc.). Za ustawą 
o połączeniu urzędu kanclerza Rzeszy 
z urzędem prezydenta Rzeszy głoso­
wało 38.279.514 (około 88 proc.), prze 
ciwko — 4.287.808 (około 10 proc.). 
Nieważnych głosów oddano 871.056 
(około 2 proc.).

Propaganda plebiscytowa posługi­
wała się w ostatniej chwili osobą 
zmarłego marsz- Hindenburga. Syn 
zmarłego prezydenta, pułkownik 
Reichswehry Hindenburg, wydał spe 
cjalną odezwę, wzywającą do popar­
cia Hitlera zgodnie z ostatnią wolą 
jego ojca.

Głosujący mieli 
ność głosowania,

STOSUNKI DYPLOMATYCZNE.
TOKIO, 20.8- (PAT). Agencja Ren­

go donosi, że w ministerstwie spraw 
zagranicznych oświadczono, że wia­
domość o zerwaniu stosunków dyplo- 
maitycznyicłi między Związkiem So­
wieckich Republik Rad, a papstwem 
Mandiżuko nie odpowiada rzeczywi­
stości, chociażby z tego względu, że 
'pomiędzy temi państwami niema ofi­
cjalnych stosunków dyplomatycz­
nych.

prasizaniu zbiegowiska część tłumu 
stawiała czynny opór usiłującym za­
prowadzić porządek posterunkowym 
policji, obrzucając ich kamieniami. 
Po oddaniu salwy ostrzegawczej po­
licja tłum rozproszyła i spokój przy­
wróciła. 1 i

Kilkunastu policjantów odniosło 
kontuzje, komendant powiatowy P-P. 
odniósł ciężkie obrażenia od ude­
rzeń kamieniami. Spośród tłumu 8 
osób zostało ranionych.

Poseł Mar gul na początku zajścia, 
po rozwiązaniu zgromadizenia, po 
spiesznie oddalił się ze wsi. Władze 
sądowe i administracyjne prowadzą 
energiczne śledztwo.

zmuszający do udziału w głosowaniu.1 
Patrole kontrolne obchodziły wszyst 
kie mieszkania, na dworcach kolejo­
wych i w pociągach domagano się kar 
tki, stwierdź ' ' udział w ólebiscy
cie. Drogą t nacisku doiprowa
dzono do du „ jkwencji w głoso­
waniu, tak, że spadek głosów odda­
nych wczoraj w porównaniu z plebi­
scytem w dniu 12 listopada ub. r. 
wyniósł tylko 2.300.000.

Plebiscyt w listopadzie ub. r- miał, 
jak wiadomo, zatwierdzić wystąpie­
nie Niemiec z Ligi Narodów i konfe­
rencji rozbrojeniowej. Głosowało 
wówczas na 100 uprawnionych 96 wy­
borców, wczoraj zaś 94. W ubiegłym 
roku na 100 oddanych głosów 95 pa- 
dło za Hitlerem, wczoraj zaś juiż tylko 
88 na 100 głosowało „tak“, i. zn. opo­
wiedziało się za połączeniem urzędu 
prezydenta i kanclerza Rzeszy -w rę­
kach Hitlera. W pierwszym plebiscy 
■cie przeciwko Hitlerowi padło niespeł

Katastrofalna powódź 
w Chinach

SZANGHAJ, 20.8. (PAT). Wskutek w 
lew.nycih deszczów, epowadowanyicih ober- 
wialmiem silę dhmuiry, nzelka Yale 'wystąpi­
ła z brzegów i zadarta wielkie obszary pod 
Ntun-pung.

600 osób znalazło śmierć w nurtach 
rzeki a kilka tysięcy zostało bez dachu 
nad głową.

Wzburzone fale zniosły 5 mostów.

Aresztowania
WŚRÓD B. CZŁONKÓW O. N. R.

WARSZAWA, 20.8. (Ted. wł.) Wczoraj 
dokonano w Warszawie ldcznyich areszto­
wań pośród1 b. członków Obozu Namodó- 
wo-Rjadiykalnietgo, podejrzanych o stwo- 
ipzetnde mielegalnej ogianiizacji pod niazwą 
Obozu Nairodówo-iRewoluCryjneigo.

Ogółem aresztowano 29 O60b spośród 
studentów i betzrolbotnych, a między iinr 
niiytmi adwokata Witolda Roścdszewekie- 
go, zatm. praży uli Ordynackiej 10.

Część aresztowanych osadzono w are­
szcie przy 'umzędzie śledczym, a Część w 
więzieniu przy ul Dzielnej.

Spisek wojskowy
W GRECJI.

ATENY, 20.8. (PAT). Aresztowano tu 
generałów, 3 pułkowników, oraz kilku
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Jeden rozdział z życia prywatnego
®SSEfflSSS3EBS®fflEEES3 władców świata. ■■■■■■■■■■■I

„Les Aanales‘‘ prowadzą ankietę pod 
tytułem

„Życie prywatne władców świata44

kolegów, którym pomógł wybić się.
Podobno

zdziwił się szalenie,
tam i rozdział poświęcany gdy otrzymał w roku 1931 nominację na 

ministra. Opowiada o tem jego przyja­
ciel), Edmund Weber, kierownik agencji 
prasowej w Austrji.

— Dollfuss siedział ze miną w kawiarni, 
gdy nagle podeszli do niego przedstawi­
cie jego ,1
że ma za chwilę złożyć przysięgę jako 
minister rolnictwa. Wiadomość ta zdzi­
wiła. go niezmiernie.

Weber dodaj© — jeszcze hardziej zdzi­
wił się, 
gdy otrzymał nominację, na kanclerza. 
Poprostu wierzyć temu nie chetał.

Później, gdy stanął już na cielę pań­
stwa — zmienił zasadniczo tryb życia. 
Wstawał o ósmej rano i po kąpieli zabie­
rał się do przeglądania pism i raportów. 
O dziewiątej spożywał śniadanie w gro­
nie rodziny, następnie zamykał się w 
swoim gabinecie. Nie miał własnego sa­
mochodu. Jeździł samochodem „urzędo­
wym" — ale, używał go tylko do rozja­
zdów oficjalnych.

Nie lubił otaczać się wywiadowcami, 
jaik to jest we zwyczaju w innych kra­
jach. Chętnie wymykał się spod opiekuń­
czych skrzydeł różnych aniołów stróżów. 
Policja wiedziała o tem dobrze. Gdy u- 
ciekał bez eskorty do fryzjera, wlślad za 
kanclerzem sunęli ' niewzbudzający po­
dejrzeń przechodnią, którzy byli w nze-

Enigelbert był dzieckiem słabowifem. 
(Towarzysze zabaw wyśmiewali się z nie­
go, ilekroć usiłował zmierzyć się z silniej 
szymi od 6iebae. Był

■wyjątkowo małego wzrostu
i słabego zdrowia, ale ożywiała go „wście I 
kia" ambicja. Mówiono później, że wła­
śnie dlatego, iż był dzieckiem niewyda- 
rzonem, kopciuszkiem wśród rówieśni­
ków, zaciął się i postanowił wyprzedzić 
wszystkich. Widocznie 'nie brak mu było 
duchowej energji, bo dopiął swetgo. W 
szkole był prymusem*  a ksiądz proboszcz 
radził rodzicom, żeby zrobili z niego 
księdza. Zaczął więc przygotowywać się 
do przyszłego zawodu w pewnym klasz­
torze. Lecz w siedemnastym roku życia 
■iwstąpił na prawo i przestał marzyć o kar 
jerze duchownej. W 5 lat później*  gdy 
wybuchła wojna, uparł eię, że wstąpi do 
[wojska, chociaż
uznano go za nieodpowiedniego do wo­

jaczki.
I znowu naiprzekór wszystkim, na złość 
losowi, co go przeoblekł w mizernie cisto 
karła — poszedł ma wojnę razem z kole­
gami, góralami o muskułach ze stali i 
(wzroście olbrzymów. Na wojnie bił się 
dzielnie i zdobył rangę porucznika, a po 
powrocie do Wiednia otrzymał posadę 
Sekretarza Izby Rolniczej Dolnej Austrji 
Izbę tę założyli członkowie stronnictwa 
klerykalneigo.

Syn prostych chłopów ze wsi' Teximg 
6tął się przedmiotem zazdrości swoich 
dawnych rówieśników, którzy uważali go 
za niedołęgę życiowego. Zwierzchnicy o- 
cenili zdolności młodego Dollfussa — wy­
słali go bowiem na koszt instytucji na 
dalsze studja do Berlina. Tutaj poznał 
maszynistkę, odpowiadającą tnu duchem 
i._ wzrostem, która pracowała w pew­
nym banku rolnym —

i ożenił się z nią.
Poczem wrócił do Wiednia już jako oj­
ciec rodziny. Był już ekspertem, rzeczo­
znawcą i naczelnikiem wydziału w Izbic 
Rolniczej.

Z trojga dzieci — jedno umarło. Doll­
fuss był kochającym ojcem, a pani Dołl- 
fusfiowa twierdzi, że
dzieci były jego jedynem „ukochaniem14. 
Zanim wciągnięto go w wir pracy pań­
stwowej — wiódł Herr Dollfuss żywot 
przeciętnego Austrjaka — lubił bawić 
się, chodził często do teatru i na koncer­
ty, grał ładnie na skrzypcach i na flecie 
i przepadał za tańcem, uznawał jednak 
tylko wiedeńskiego walczyka, amerykań­
skich łamańców niie nauczył się nigdy. 
Czasami jeździł konno w towarzystwie

Jak lądował prof. Cosyns.
Wielka radość w Brukseli.

gondoli swego balonu 
stratosferycznego.

BELGRAD, 20.8. Lądowanie totindków 
sitiriatosferyczniych w miejscowości Zema- 
wi je odbyto się, jak donoszą wiadomości 
■uzupełniające*  w okoitozmoścuaich dość 
niezwykłych. Gdy • wtoazorieim mieszkań­
cy wdioslki udawali eię na spaczytnik, za- 
lalairtmiowiainiii zostali niatgle tajemmicizeiw 
szmertaonii, które toh wyrwały ze emu. Po 
'wybieginiiięcfliu z domostw usłyszeli kilka 
ętirtzałów newiolweirowycęh danych z wygo 
kości kilkuset metrów. W kilka sekund 
później spadła na ziemię gruba lima, któ­
rą uchwyciło 5—6 majbątrdziej odlwiaiż- 
niyich wtórników Lina potciwiada dhtopów 
około 6 metrów w powietrze i zniosła ich 
kiiilkadziiesdiąt metrów, poctzemi balon roz­
począł powoli opadać. Dodało to otuchy I 
linlmym chtopomi, którzy chwycili irówmież 
Za liilnę. Tereni lądowiamfia oświetlony.był 
przez kilkanaście liatmp, przyniesionych 
przez wiieśniaiczki. Gdy prof. Cosyns u- 
chylił okno gondoli i zapytał, gdzie eię 
znajduje, nie mógł się w pierwszej 'chwi­
li z nikim porozumieć. Dopiero jeden z 
wieśniaków, który kiedyś był w Staniach

czywustości arzędlnikanii .iinigiego od- 
działu.1*. i :

Dollfuss pracował przez cały dzień, 
nieraz do późnej nocy. Odznaczał się 
wielką wstrzemięźliwością, jadł mało, ale 
dużo palił •—> > , i;

przeciętnie 50 papierosów dziennie.
Nie był abstynentem, lecz nie upijał się 
nigdy. Luibdł, jak dziecko, pewną legu- 
minę z kremem, która mu przypominała 
dzieciństwo. Skoro się znalazł w gronie 
rodzinmem przestawał mówić o polityce. 
Uznawał prawa kobiet — ale jeśli cho­
dzi o urzędników, to otaczał się tylko 
mężczyznami. W otoczeniu Dollfussa nie 
było ani jednej, .sekretarki14 ani jednej 
stenograf istki.

MSał niewątpliwy
talent onatorski.

Podczas narad wygłaszał bez przygoto­
wania długie mowy. Jak wszyscy Au- 
str jaicy miał poczucie humoru, śmiał eię 
z anegdot i żartów, jakie krążyły na te­
mat małego kanclerza, ale nie znosił kry­
tyki i sprzeciwu. Żył w przeświadczeniu, 
że wszelka władza pochodzi od Boga. 
Gdy uchwalono nową konstytucję, wy­
głosił mowę, którą zakończył słowami:

■— Wszelkie prawa pochodzą od Boga. 
Więc i prawo, jakie mam do władzy 
kanclerskiej — również pochodzi od Bo­
ga. L \ ;

Takie przeświadczenie dodawało mu 
.pewności siebie.

Zjednoczonych, izdołaŁ z pnof. Cosynsem, 
porozumieć się w języku anig.felefc.iim.

BRUKSELA, 20.8. (PAT). Wiladomość 
o szczęfśliiwem wylądowlataiiiu batonu prof. 
CosyinBa koło Murslkij Soboty w Jugosla- 
iwjfii wywołała tu wielką radość. Jak się 0 
bazuje*  uczeni belgijscy krążyli w oią. 
gtu iciałej nocy mad terytanjum Austrji, 
.Węgier i Juigosłafwji, nie mogąci wylądo­
wać sponvodu źle działającego systemu 
regulacyjnego batonu.

Uczeni belgijscy po spakowanto pnzy 
rządów wyruszyli w kierunku Lubiany.

LUIBLAŃA 20.8. ,Teł. wł.) Przybyły 
tu prof. Cosyns wygłosił dzisiaj wieczo­
rem! odczyt ma temat swego lotu do stiną 
tosfetry.

Wyniki wyborów
DO RADY MIEJSKIEJ W KIELCACH.

W dnilu 19 tbim. odbyły się wybory rad­
nych do Rady miejskiej w Kielcach*  przy 
bardzo zmaOznem zaiinfeir-esowajnitu lud, 
mości. : iś i
Gto-owanłie odbyło się w zupełnym Spo­

koju. Wyborny przyniosły znaczny suk­
ces kiście nr. 1 '(polski Blok gospodarczy) 
która Ina ogólną ilość 40 mandatów uzy­
skała 33 imlaindiaty (80 procent), reszta 
przypadła następującym ugrupowaniom: 
PPS — 3 mandaty, Stironmńoflwo narodo­
we — 2 mandaty, Zjedn. sjomaśoi —■ 1, A- 
giudia — 1.

Głodówka profesora
UNIWERSYTETU WIEDEŃSKIEGO
WIEDEŃ, 20.8. (PAT). Profesor Uni­

wersytetu wiedeńskiego Hugelanann, 
który został airesztowiaJny w związku z 
wypadkami dnia 25 lipca*  rozpoczął gło­
dówkę. Ptrof. Hugelmamni znajduje się w 
więzieniu kliaaztornem w Neubung pod 
Wiedniem. Władze więziiemne zastosować 
rniaiją sztuczne odżywianie*  Prof. Hugel- 
mainn nialeaaJ do partji chrześcijańsko- 
społecznej i był przewodniczącym rady 
związkowej.

Świętokradztwo
W KOŚCIELE O.O. KARMELITÓW 

W KRAKOWIE.
KRAKÓW, 20.8. (PAT). Ubiegłej nocy, 

w ikośotele OO. Kiainmeflitów w Krakowie 
nieznani sprawcy dokonali świętokradz- 
ikiej kradzieży wotów sprzed słynąoeigo 
cudami obrazu, w kaplicy Małki Boskiej. 
Zrabowani wota przedstawiają wartość 
kilku tysięcy złotych, jednak jako zai- 
bytki historyczne były miezmieirtnie cen­
ne, pochodziły bowuem z czasów króla 
Władysława Hermana*  założyciela świą­
tyni. i

Złoczyńcy prawdopodobnie zaknali® 
się do kościoła o zmroku i korzystając z 
osłony rusztowań ustawionych wewnątre 
świątyni, zakradli się do zakrystji.

Chainaktenystycznem jest, że złoczyń­
cy, ictzy spoiwodu pośpiechu, czy też nie 
zniając się na tom, nie zabrali .najeenniej 
szych przedmiotów. Władize policyjne 
prowadzą energiczne śledztwo.

ijliij wlóczoa.
Powieść współczesna., 

65J -------- ; ■
Z lewej strony dochodził gwar licznych gło­

sów. Winkler skierował się tam. Znalazł się na sali, 
gdzie grano w baka. Zbliżył się do stołu i wkrótce 
wprawnem okiean otaksował go na groszowy. Gra 
była rzeczywiście niska i specjalnie w Winklerze 
nie wzbudzała najmniejszego zainteresowania. 
Przynajmniej raźna dzień jeździł do Sopot i narze­
kał, że nie może tam znaleźć odpowiednią p.artję. 
Przyjrzał się wszystkim grającym, Arskiej nie 
było.

Wyszedł do hallu 5 zwróci! się do służącego 
pnzy szatni:

— Czy -pan nie widział jednej pani?... blon­
dynka, bardzo ładna*.,  w bałej sukni z futrzanym 
kc^nierzem...

Służący pamiętał. Naturalnie, widział... zdaje 
się, że poszła na górę... Wskazał drogę

W jasnej i wesołej sali było rojno. Pracowały 
dwa stoły. Podszedł do jednego z nich w chwili, 
gdy robiono stawki*  Plaki i różnokolorowe sztony 
pokryły pola tablicy.

monołkl, przetarł, włożył spowrotem. Pokusa była 
zbyt silna*  Wprawdzie przyszedł tu w innym celu, 
ale... — Jeden raz postawię na trzynastkę — po­
myślał. Kulka już biegła. Sięgnął do kieszeni po 
portfel, ale nie zdążył wyjąć pieniędzy, gdy kru- 
ipjer obwieścił zamknięcie stawek.

Minęło jeszcze tparę sekund. Tenże obojętny 
głos obwieścił:

— Trzynaście! Przegrywa, czarne i manque!
To przemogło.
Po przeciwnej stronie stołu był wolny fotel. 

Tak spiesznie, jakby się obawiał, że go ktoś może 
uprzedzić — obszedł stół i zajął miejsce.

* *
M

Obok Winklera siedziała jakaś starsza, dostoj­
nie wyglądająca pan w czarnej atłasowej sukni. 
Przy każdym ruchu, suknia wydawała charakte­
rystyczny szelest.

Winkler zaczął od małych stawek i w ciągu 
kwadransa wygrał kilkaset guldenów. To wystar­
czyło, by gra pochłonęła go o tyle, że zapomniał 
o kobiecie, za którą poleciał tu z Gdyni i której 
ślady zgubił już w samym domu gry. Z największą 
uwagą śledził bieg białej kulki i już za trzecim na­
wrotem serpentyny obliczał, jaki numer i kolor 
może wygrać.

Starsza pani dotknęła palcem jego mankietu, 
pokazała swoja kartkę z notatkami i wyszeotała:

— Od godziny nie wychodzi czerwone!...
Winkler spojrzał na kartkę raz, potem drugi 

raz, poprawił monokl w oku i krótkim zdecydo 
wanym ruchem postawił pięć sztomów po sto gul. 
denów na czerwone.

Ruch wśród grających. Suchy trzask biegnącej 
białej kulki. Gorączką świecące oczy. Cisza. Czer*  
iwone wygrało.

Henryk Winkler utonął w zgubnym wirze gry, 
w palącej atmosferze dzikiego przypadku, w zde­
nerwowaniu łączącem grających jak łańcuch rąk 
w spirytystycznym seansie.

Ciągle grał czerwone. Przegra! sześć couip je­
den po drugim. Zabrakło sztomów, zmienił pienią- 
dze i uparcie obstawiał ezerwone. Chciał przemóc 
ruletę i tak długo podwajać stawki, aż znów wyj­
dzie czerwone. Szła duża czarna passa*  Znów 
.amienił pieniądze. Ułożył białe sztony w równe 
słupki i postanowił grać na tuziny. Obrał pierwszy 
i postawił dwieście guldenów. Wygrał trzeci. Z nie­
zmąconym spokojem zaczął powiększać stawki: 
trzysta, czterysta, pięćset — sześćset, przestał j02 
zwracać uwagę na bieg kulki i na rowek, w jaki 
wpadnie. Gdy tylko krupjer obwieszczał rozpoczę­
cie gry — jak automat posuwa! swoje sztony na 
pierwszy tuzin. Biała kulka najwyraźniej kpife 
z niego: szła serja trzeciego tuzina, po niej nastę­
powała seria drugiego. Winkler uśmiechał się

D. e. n.
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Widmo wojny na Dalekim Wschodzie.
Konflikt rosyjsko-japoński wszedł 

znowu w bardzo ostre stadjium. Nie 
chcemy twierdzić, że jest ono już 
decydujące i źe dalszym jego eta­
pem musi być wojna, ale z drugiej 
strony nie da się zaprzeczyć, iż ta 
ewentualność jest dziś prawdopodob 
niejsza, aniżeli była kiedykolwiek 
przedtem. Na Dalekim Wschodzie 
pow&tają sytuacje, w której, według 
znanego wyrażenia, armaty same 
strzelają.... 'ii

Jesteśmy zibyt daleko, żebyśmy mo 
cli z całą pewnością orzekać, która 
ze stron — Rosja czy Japonja — ma 
rację, czyje zarzuty są więcej uza­
sadnione. Widzimy tylko, że zarzuty 
są (podnoszone z obu stron i to w for­
mie coraz gwałtowniejszej- Japonja 
j jej ekspozytura — rząd mandżur­
ski — zarzucają Rosji, że przygoto­
wywała spisek na najwybitniejszych 
przedstawicieli władz japońskich i 
mandżurskich i że ostatnie areszto­
wania urzędników kolei wschodnio- 
chińskiej pozostają w ścisłym związ­
ku z wykryciem tego spisku, Rosja 
natomiast uważa, że aresztowania te 
są prowokacją, mającą uzasadnić za­
władnięcie kolei przez rząd japoń­
ski.

Dialog na ten temat toczy się julż 
od dłuższego czasu i nie zanosi się 
na to, żeby miał się skończyć w spo­
sób polubowny i zgodny. Japońskie 
ministerstwo spraw zagranicznych o- 
głasza, że rząd tokijski rozważa spra­
wę wystosowania ostrzeżenia pod a- 
dresem rządu sowieckiego z powodu 
zajść nadgranicznych w Mandżurji. 
Ostrzeżenie to jednak nie będzie za­
wierało groźby użycia sił zbrojnych 
— zastrzega się japońskie minister­
stwo spraw zagranicznych, zaprze­
czając jednocześnie, jakoby rząd za­
mierzał okupować kolej wschodnio - 
chińską i jakoby ostatnie aresztowa­
nia urzędników sowieckich były 
wstępem do tego.

Wątpliwą jest rzeczą, ażeby te za­
pewnienia oficjalnych czynników ja­
pońskich, uspokoiły stronę najbar­
dziej zainteresowaną, t. j. Rosję so­
wiecką. Tam pogląd na tę sprawę 
jest całkowicie inny i o uzgodnieniu 
tak zasadniczych sprzeczności, rzecz 
prosta, nie może być mowy.

Taki jest stan rzeczy, gdy chodzi 
o przyczyny, które spowodowały o- 
statnie zaostrzenie zatargu między 
Rosją a Japonją. Gdyby nie były o- 
ne tylko jednemi z wielu ogniw, w 
łańcuchu nieporozumień rosyjsko - 
japońskich, to można byłoby nie 
przejmować się niema zbytnio i 
nie tracić nadziei, że jednak da się 
znaleźć jakieś wyjście pokojowe- 
fyinczasem, jak wiadomo, jest ina- 
CzeJ- Wzajemne oskarżenia o zama­
chy i prowokacje 6ą tylko nieuniknio 
na konsekwencją zadrażnionych od­
dawna stosunków, powstałych na tle 
rywalizacji między Rosją a Japonją 
na Dalekim Wschodzie.

Jak dotąd, wszelkie korzyści tej 
rywalizacji przypadają Japonji. Nie 
tylko zlikwidowała całkowicie wpły 
'vy rosyjskie w Mandżurji, ale usa­
dowiła się jam również mocno, two­
rząc rzekomo niepodległe państwo 
Mandżurskie. Teraz przychodzi ko- 
eJ na Mongolję zewnętrzna, w któ­
rej ekspansja Japonji przybiera co­
raz większe rozmiary.

len olbrzymi wzrost potęgi japoń­
skiej stanowi bezpośrednie niebez­
pieczeństwo dla daleko - wschodnich 
Prowincyj rosyjskich, nie mówiąc 
IVZ 0 autorytecie Rosji, jako wiel- 
J6y°j Mocarstwa azjatyckiego. Tam 
inf W pierwszorzędne je i

teresy. które, nawet przy najsi'1- 
■ejszycli tendencjach Pokojowych, 
^wątpliwie istniejących w Rosji, 
wzie musiała bronić, nie cofając 

6,e Przed wojną.
m „.? • chczasowa ustępliwość Rosji 

?’a wywołać wrażenie, że pragnie 
7 a Za wszelką cenę uniknąć wojnc. 
]e±Dewne; .^e awantura wojenna nie 

. V w jej interesie. Jednak wydaie 
, $ nam. że główną przyczyną, wtel- 

rezerwy rządu sowieckiego by- 
<h5e zyskania na czasie celem po­
cienia odpowiednich przygoto-

wań- Moiżna przypuszczać, źe dziś ie 
przygotowania, jeżeli nie zostały zu­
pełnie ukończone, to jednak musiały 
się posunąć bardzo daleko. Stąd po­
chodzi coraz silniejsza realkeja ze 
strony Sowietów na wystąpienia ja­
pońskie, coraz bardziej stanowczy 
ton w toczącej się polemice.

Wydarzenia, rozgrywające 6ię na 
Dalek nm Wschodzie, śledzone są bar 
dzo uważnie nie tylko we wszyst­
kich krajach europejskich. Niemniej 
zainteresowane są, od nich Stany 
Zjednoczone, a także inne kraje a- 
merykańskie. Obaj partnerzy, któ­
rzy, być może, jiuż niezadługo przy-

Na marginesie reformy
ubezpieczeń społecznych.

Z DNIA

Łódzka „Prawda", nawiązując do 
artykułu ,p. Faibier.kiewicza., zamie­
szczonego w jednam z pism warszaw­
skich, a domagającego się decentrali­
zacji systemu ubezpieczeń eipoł-, snu- 
je poniższe uwagi, niepozbawione 
słuszności:

„Za połowę składki, płaconej obecnie 
ubezpiecza!  nie społecznie. Jest to zrozu- 
bowe można w każdem większem przed­
siębiorstwie zorganizować bez porównania 
lepszą i sprawniejszą opiekę lekarską i 
pomoc leczniczą oraz materjalną w razie 
choroby pracownika, niż ta, jaką dają 
ubezpieczolnie społecznie. Jest to zrozu­
miałe, gdy się zważy, że 40 procent składki 
zużywa ubezpieczalnia na cele, nie mające

NOC W OKRĘGU PRZEMYSŁOWYM.

Zdemoralizowane życie przemysłowe.
Czystka i sprawiedliwość wobec wszystkich.

Afera żyrardowska wywołała 
obszerną dyskusję w prasie, która nie 
ograniczyła się tylko do Żyrardowa, 
ale rozszerzyła się na całokształt 
zagadnień dotyczących naszego insi r o 
ju gospodarczego oraz ludzi odgry­
wających poważną rolę w życiu pań 
stwowem. Nie wdając się w szcze­
gółową dyskusję na temat Żyrardo­
wa, oczekując na rezultat dochodzeń 
sądowych organ konserwatystów 
.,Gzaś“ rozpatruje tło tej całej afery 
od strony moralnej, na tle obowiązu­
jących ustaw. Czytamy uwagi nie 
pozbawione dużej dozy słuszności:

DEMORALIZACJA.
Życie .przemysłowe jest zdemoralizowane 

ustawodawstwem podatkowem, które jest 
tak skonstruowane, że waląc po łbie uczci­
we spółki akcyjne, niemal zachęca do oszu­
stwa, Weźmijmy choćby podatek dochodo­
wy, który ma tę samą stopę dla osób fi­
zycznych i prawnych. Miljon zl, dochodu 
rocznego dla jednostki — to suma ogromna, 
ale dla spółki o kapitale 50 milj. zł. — to 
zaledwie 2 proc, rocznie. Nasze ustawodaw­
stwo stemplowe jest tego rodzaju, że każ­
demu przedsiębiorcy można wykazać nadu­
życia. A wreszcie ustawodawstwo akcyjne 
zupełnie zaniedbuje interesy drobnego akcjo 
nariusza. By mniejszość mogła otrzymać1

stąpią do decydującej rozgrywki, od­
grywają w polityce międzynarodo­
wej dużą rolę i dalszy bieg wyda­
rzeń na bezpośrednim terenie tej gry 
nie (pozostanie bez wpływu na inne 
tereny polityki, .gdzie również, o- 
prócz licznych państw, mają diutżo do 
powiedzenia Rosja i Japonja. Są na­
wet tacy, którzy twierdzą, że wojna 
na Dalek m Wschodzie nie da się zlo­
kalizować, że zostaną do niej wcią­
gnięte inne państwa, zaniepokojone 
już oddawna wzrostem potęgi japoń­
skiej i jej niezwykłą ekspansją nie 
tylko w dziedzinie politycznej, ale 
i gospodarczej.

z wlaściwemi świadczeniami chorobowemi 
nic wąpółnego, bo na administrację i kosz­
ty ruchu. Pozostałych 60 procent składki 
wyzyskane jest na cele opieki chorobowej 
w sposób wysoce nieekonomiczny, a znacz 
na część ulega roztrwonieniu na rzecz 
symulantów.

„Pracodawca, organizując pomoc choro­
bową dla swoich pracowników, nie ponosi 
żadnych wydatków administracyjnych i 
nie doznaje żadnych strat na skutek sy­
mulacji. Jeżeli on przeznacza złotówkę na 
pomoc chorobową dla swego pracownika, 
io cała ta złotówka zamienia się w hono- 
rarjum lekarskie, lekarstwa, koszta szpital­
ne i ani jeden grosz nie idzie na rzeczy, 
nie mające nic wspólnego z chorobą pra­
cownika. Tymczasem, gdy ubezpieczalnia 

społeczna przeznacza złotówkę na ten 

miejsce w zarządzie czy choćby komisj ji re-, 
wizyjnej musi zgromadzić 20 proc, akcyj. 
Wymaga to kosztów, zachodów, wysiłków. 
To też z reguły akcjonarjusze się nie bro­
nią. Utarło się, że zarządowi dobrze się dzie­
je, a akcjonarjusze należą do licznego za­
stępu kawalerów orderu guzika. Są to rze­
czy uwłaczające elementarnym pojęciom 
moralnym i prawnym. Również utarło się, że 
prezesi i rady nadzorcze są to czyste deko­
racje, bez funkcyj, bez wpływu, bez odpowie 
dzielności, niezwiązane z przedsiębiorstwem 
ani zawodowo, ani kapitałowo, strohmany, 
których tam wzięto „fuer das ęhrliche Ge- 
sicht". I to się dzieje wszędzie, we wszyst­
kich spółkach akcyjnych. I to też demorali­
zuje cale życie przemysłowe.

SYMBIOZA ŻYCIA GOSPODAR­
CZEGO Z PAŃSTWEM.

Dalsze źródło demoralizacji, to stała sym 
bicza życia gospodarczego z państwem. Nie 
ma rozgraniczenia., niema granicy. Nasze 
kartele, jak np. konwencja węglowa, są 
właściwie kartelami przymu-owemi. Rząd 
decydiuje o kontyngentach kopalń. Rząd 
decyduje, o kontyngentach eksportowych, 
importowych. Rząd udziela ciągle indywi­
dualnych ulg, zniżek, odroczeń kredytów, 
subwencyj i t. d. Wreszcie ciała publiczne, 
wojskowość, koleje etc. są głównymi od­
biorca,ml przemysłu. Cały szereg przemy­
słów żvje właściwie głównie z dostaw. W 
tej dziedzinie tradycyjnie tkwi możliwość 
nadużyć. A dodajemy do tego nasz system 
kredytowy i urz°ęież cala wielka dziedzina,

cel, to 40 groszy z niej idzie na pensje 
urzędników kasowych, na koszty taboru 
samochodowego, na kupno maszyn do pisa 
nia, papieru, atramentu, na koszty egze­
kwowania składek i t. d., i t. d., a na le­
karzy, lekarstwa, zabiegi lecznicze i t. p. 
tylko 60 groszy, przyczem część pracy le­
karskiej, część lekarstw j część zabiegów 
dostaje się symiulantom. Rzeczywiście cho 
ry członek kasy chorych ze złotówki, wy­
danej rzekomo spowodu jego choroby^ 
otrzymuje faktycznie tylk 50 do 40 gro­
szy. Dlatego przy połowie kosztu świad­
czenia. dostarczane przez pracodawcę, njo 
gą być jeszcze dwa razy lepsze, niż świad­
czenia ubezpieczalni społecznej1*.
Uwagi te są słuszne, jeśli chodzi o 

większe przedsiębiorstwa; przy mniej 
szych sprawa się komplikuje ze- wzglę 
du na zwiększone ryzyko wypadków 
chorobowych i mniejszą odpowiedzial­
ność £namową przedsiębiorcy. Ale i 
tui znalazłaby się niewątpliwie droga 
wyjścia

UPAŃSTWOWIENIE WIELKIEGO 
PRZEMYSŁU.

Moment (Nr. 188) w koresponden­
cji z Łodzi donosi o zaniepokojeniu 
w kołach wielkiego przemysłu włó­
kienniczego spowodu tendencji rzą­
du do upaństwowienia tego przemy­
słu. Jeszcze rząd nie wydał zarzą­
dzeń,

„ale jest faktem, że idzie on ku temu 
Rząd już i tak jedną nogą stoi w tu­
tejszych dużych firmach i gospodarzy 
tam. Dosyć jest zwrócić uwagę na fir­
my — Poznańskiego, Szeiblera i częścio- ■. 
wo „Widzew".

Rząd udzielił wielkiemu przemy­
słowi sporo kredytów. Pozatem ży- , 
dom należą się długi z różnych ty­
tułów — (podatków, świadczeń i. td.

„w ten sposób wytworzyła się sytua­
cja, że rząd*  stał się dużym wspólnikiem 
łódzkiego wielkiego przemysłu, a jeżeli 
jest wspólnikiem, to rzecz jasna, ma 
prawo do pomocy w zarządzie; rząd 
wykorzystał swoje prawo i wyznaczył 
swoich zaufanych ludzi, brał zarządców 
w takiej mierze, że niepostrzeżenie bie- 
rze udział w gospodarce części wielkich 
fabryk".

Wielki przemysł nie posiada wido­
ków uiszczenia długów

„ i dlatego stała się aktualną sprawa 
Upaństwowienia wielkiego przemysłu. 
Niema widoków^iby ten przemysł wy- - 
.plątał się z długów wobec rządu. Z dru­
giej strony rząd dochodzi do wniosku, 
że mu lżej będzie kierować firmami, bo­
wiem nie będzie doznawał braku w go­
tówce obiegowej, pozatem będzie korzy­
stał z zarobków i ten sposób wytworzy 
dla siebie nowe źródło dochodów" .

Koła wielkiego przemysłu włókien 
niczego w Łodzi z tego powodu

„nie są, ma się rozumieć, zbyt zado­
wolone i ta sprawa jest wszechstronnie 
rozstrząsana".

Pamiętaj o Funduszu 
Obrony Morskiej.

kredytów publicznych, to. są kredyty ulgo­
we, tańsze, a' więc są przywilejem, są wy­
jątkiem.

INNE ŹRÓDŁA DEMORALIZACJI.
Ileż innych źródeł degeneracji życia;prze­

mysłowego! Nadzory sądowe! Nadużywanie 
nadzorów dla oszukiwania wierzycieli. Ra­
bunkowa gospodarka nadzoru. Dawanie ko- 
misarek ludziom, którzy o danem przedsię­
biorstwie nie mają wyobrażenia. A „sano­
wanie" bankrutów! Tomy o każdem z tych 
zagadnień możnaby napisać.

A wreszcie ostatnie wielkie źródło demo­
ralizacji: gest ja majątkiem państwowym! 
Majątek państwa wynosi podobno 15 mi­
ljardów zl. Co on wnosi do budżetu? W naj 
lepszym razie kilkadziesiąt miljonów. Nie 
można twierdzić, że tam gdzie śą sfraty, 
przy płaceniu podatków, (kapitał prywatny), 
to jest kryminał, a tam, gdzie są straty, 
przy niepłaceniu podatków (kapitał pań­
stwowy) — to jest kryzys. Albo w obu wy­
padkach jest kryzys, albo w obu—kryminał 

DO PROKURATORA.
Jeśli wśród dyrektorów prywatnych .-ą zlo 

dzieje — jazda na ławę oskarżonych. Ale 
jeśli wśród dygnitarzy przedsiębiorstw pań­
stwowych są choćby nie złodzieje, ale po­
prosili ludzie nieudolni, nie odpowiedni lub 
głupi — to też do prokuratora! Czystka i 
sprawiedliwość wobec wszystkich — rząd 
wzmacnia — zaś stosowana wobec tvlko 
jednej kategorji obywateli — autorytet rzą- 
!u i zaufanie do niego osłabia, a z .wymiaru 
sprawiedliwości robi rozgrywki polityczne.
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UWAGI. ZAPOMNIANA POTĘGA
Kiupowałam niedawno bilet do ki­

na na obraz cieszący się dużem po­
wodzeniem.

W „ogonkuf*  do kasy stało kilka­
naście osób: byłam dwunasta skolei. 
.Wyczekiwali ludzi starzy i młodzi, 
mężczyźni i kobiety, wojskowi i cy­
wile. Obserwowałam miny oczekują­
cych i ich zachowanie się.

Bezpośrednio przedemną stał niski, 
korpulentny jegomość i rzucał do- 
dkoła nieufne spojrzenia spod lekko 
przymrużonych powiek. Nie mówił 
nic i spokojnie posuwał się naprzód, 
W miarę załatwiania nabywców 
przez kasjerkę. Gdy pod naporem 
Osób, stojących poza mną potrąciłam 
go niechcący i — oczywiście — prze­
prosiłam, nie odpowiedział.

Tuż przed nim rozpierała się star­
sza jejmość, czyniąca głośne i cier­
pkie uwagi na temat, wstrętnego po­
dobno zapachu papierosa, który pa­
lił stojący przed nią student. Ten o- 
statni odpowiadał nader dowcipnie 
i z niezgłębioną ironją, nawiązując 
do metod wychowawczych ś. p- ro­
dziców swojej sąsiadki. Po chwili 
'już potoczyła się ożywiona wymia­
na zdań, dotycząca dobrego wycho­
wania, oraz kwestii, kto mógłby być 
czyją matką i dlaczego dobrze się 
istało, że nią nie jest.

Za mojemi plecami 6tało małżeń­
stwo. Wywnioskowałam to z uryw­
ków skąpej i bardzo nieprzyjemnej 
rozmowy. Zdaje się, że dopiero co 
posprzeczali się ze sobą w domu i nie 
zupełnie jeszcze ostygli z gniewu i 
wzajemnej niechęci.

Z tyłu, za małżeństwem, pewien 
wytworny szpakowaty jegomość w 
binoklach czytał gazetę i karcił co 
pewien czas dwie pensjonarki, które 
utrudniały mu lekturę swoją nad­
mierną ruchliwością.

Nieopodal studenta - palacza wy­
nikło małe nieporozumienie, wywo­
łane zatorem, jaki wytworzył się 
przy gablotce z fotosami.

Reszty współtowarzyszy „ogonka* 1 
nie zdążyłam zaobserwować: czas 
mijał szybko urozmaicony rozmową, 
jaką prowadził dyżurny policjant z 
kędzierzawym młodzieńcem, który 
chciał się dostać do kasy poza kolej­
ką.

Obrazek dość .pospolity, prawda? 
Podobny nastrój, podobne Łiumory 
można podpatrzeć wszędzie: na przy 
sianku, w urzędzie, w przedziale ko­
lejowym i — jakże często — w do­
mu.-... Zwykłe zbiorowiskio: mruki, 
złośliwcy, nieufni, śledziennicy, 
Zgorzkniali.... Ludzie, którzy wszyst­
ko ,co jest poza nimi, co nie stanowi 
ich własności, uważają za wrogie i 
obce. W najlepszym razie — za obo­
jętne.

Jakże trudno jest żyć w takiem 
zbiorowisku?... Czy mogłoby być 
inaczej? Zapewne tak-

_Czego brak tym ludziom? Czego 
nie zaobserwujemy nigdy na ich 
twarzach?

Ubezp. Spoi, nie odpowiada
ZA CZYNY LEKARZA.

W tych dniach Sąd Apelacyjny w 
Warszawie ogłosił wyrok o doniosłem 
znaczeniu praktycznem. W sprawie, 
rozpatrywanej przez Sąd Apelacyjny 
chodziło o wyjaśnienie, czy Ubezpie- 
cżalnia Społeczna odpowiada za czy­
ny lekarza, przez które pacjent pono­
si szkodę.

Powódka p. P. M. ubezpieczona w 
b. Kasie Chorych w Warszawie wystą 
piła z żądaniem zasądzenia jej 50 tys. 
zł. odszkodowania od Kasy Chorych 
za nieumiejętne dokonanie operacji 
P. M. P. motywowała swe żądanie 
twierdzeniem, że Kasa Chorych, jako 
instytucja, angażując lekarzy powin­
na odpowiadać za ich czyny

Sąd Apelacyjny oddalił pretensję p. 
M. P., ustalając w wyroku zasadę, iż 
Ubezpieczalnia Społeczna, powierza­
jąc dokonywanie operacyj lekarzom, 
a więc osobom ustawowo uprawnio­
nym do dokonywania tego rodzaju 
czynności, nie jest odpowiedzialna za 
ięh czyny;

Uśmiechu.
Nie uśmiech® ironji, lub niedowie­

rzania, nie raśmiechu politowania, 
lecz uśmiechu życzliwości.

Praktyczni amerykanie, którzy da­
wno już ocenili w dolarach wartość 
pogodnego uśmiechu, wywieszają 
wszędzie, gdzie zbiera się większa 
liczba ludżi czekających, a więc z 
natury rzeczy podenerwowanych i 
zmęczonych, tabliczki z nąpisem 
„uśmiechnij się* 1. Nie wiem, czy od­
nosi to zamierzony skutek: nie by­
łem w Ameryce. Ale sądzę, że nie- 
dość jest przypominać ludziom w ten- 
sposób o potrzebie uśmiechu. Bowiem 
niczem jest sztucznie stworzona for-,

Nowy rok szkolny
Rozporządzenie min. W. R. i O. P.

W związku z nowym rokiem szkol­
nym 1934-35 wydało Min. wyznań re­
ligijnych i oświecenia publicznego ca­
ły szereg zarządzeń do szkół średnich

Na początku roku szkolnego we 
wszystkich szkołach średnich i pow­
szechnych odbędą się pogadanki o o- 
sobie śp. min. Pierackiego, zamordo­
wanego w czerwcu rjb. Inspektoraty 
Szkolne rozdzielić mają wszystkim 
szkołom broszury o śp. min. Pierackim 
które posłużą za temat do wygłosze­
nia odczytów. W szkołach powszech­
nych i w młodszych klasach szkół śre­
dnich odczytom tym poświęcona bę­
dzie część lekcji, w klasach wyższych 
zaś cała godzina.

Ministerstwo oświaty oddało do dru­
ku nowy program nauczania dla szkół 
średnich o typie 4-klasowym. Chociaż 
reforma obejmuje narazie tylko 2 kla­
sy, opublikowany zostanie zmieniony 
program nauczania we wszystkich 
klasach szkół nowego typu. Wraz z 
programem ukaże się obszerna in-

KR0NIKABZaGtĘBIfl
KALENDARZYK.

Dziś Joanny
/I " Jutro Tymoteusza

■*■  WZ—_ł_i  AWschód słońca 4 m.40
Zachód „ 18 m. 52Wtorek

Kinoteatry w Zagłębiu 
dziś wyświetlają: 

SOSNOWIEC
ZAGŁĘBIĘ: Jej czar.
PAŁACE: Sztuka życia.
EDEN: Życie bez jutra.

X TYDZIEŃ POLSKIEGO CZERWONE­
GO KRZYŻA. Polsiki Czerwomy Knzyiż 
zouganizuje od 1 dio 10 września w ca­
łym knaju szereg zbiórek oraz akcję wdr 
burakową do swoich forimacyj, a wiięc dlo 
dlruiżyn matowniezyictti unięslkicih, drużyn 
żeńskich. Poza tem przeprowtadzonia bę­
dzie szeroka akcja pnopagaiadowia, aby 
ipowiększyć fcadiry sióstr pogotowia fitatmi- 
tiainnieigo.
X USTAWA O SĄDACH PRACY. Mi- 
aastenstwo opieki społecznej opriaciowiało 
nowy projekt rozpionządizeraila Prezyden­
ta Rzplitęj sądatcih pracy. Noweilia w zar 
sadzie nie zmienia dotycthczasowiegio u- 
rządtzenia sądów prtacy, jedlnialkowOż ma 
oa celu prtzystos-owiainie tego rozporzą­
dzenia do inowycŁ kodeksów posrtęptówia- 
iniia cywilnego, do kodeksu kannego i o 
ustroju sądów powszechnych. Równocze­
śnie projekt wprowadza sądy pinaey U 
insUaracjil, którie celietm fflieprzytsparzainia 
nowych kosztów administracyjnych po­
myślane są jako wydziały pnacy sądów 
okręgowych. Poza tem projekt raorimnnje 
szereg kwesbyj, jakie wyłoniły się w wi x. _ _ .. ...
praktyce sadowej w icięgu ostatnich lat.Lpnzez tezy miesiące.

ma, jeżeli nie będzie poza nią treści. 
A tą treścią jest:

pogoda wewnętrzna człowieka.
Nie ta, która wypływa z fizycznej 

sytości, z wygody, z dobrobytu, jeno 
ta, której podłożem jest wiara w do 
broć i wielkość natury człowieka, 
utrzymana mimo nawet przeżytych 
zawodów. Źródłem jej miłość bliźnie 
go i gorąca nieprzeparta chęć, by 
świat stał się lepszy i bliższy Boigia, 
niż jest obecnie.

Nie można usprawniać życia, za­
pominając o tej wielkiej potędze, 
jaką jest wzajemna życzliwość.

Marzenna Saryusz-Stokowska-

strwkcja władz oświatowych o wpro­
wadzeniu w życie nowych planów 
zajęć.

Średnie szkoły państwowe otrzy­
mały przypomnienie w sprawie mun­
durków szkolnych. W b. r. szkolnym 
obowiązuje cały strój przepisowy, u- 
stalony przez Ministerstwo, z wyjąt­
kiem płaszcza.

Min. oświaty uwzględniło zabiegi 
związków nauczycielskich o przedłu­
żenie terminu składania statutów 
szkól prywatnych do zatwierdzenia w 
Kuratorjum. Ostateczny termin zgła­
szania statutów przesunięty został do 
31 czerwca 1935 rokiu.

Ze względu na to, iż w niektórych 
kurator jaeh duża ilość szkół nie może 
rozpocząć zaijęć, wobec przeprowa­
dzenia remontów w budynkach, ter­
min rozpoczęcia roku szkolnego dla 
tych okręgów odroczony został do koń 
cą b. m. Późniejsze rozpoczęcie zaijęć 
w niekórych szkołach średnich nastą­
pi m. in. w okręgu wileńskiego kura­
torjum.

0 regulację ruchu kołowego
W SOSNOWCU.

Czytelnicy mafii proszą o poruszenie 
sprawy reguiliaciji ruchu kołowego pod 
wiaduktem mia ul. Piifeuidsikieigfo w So­
snowcu. Chodzi o ustawienie przez Ma­
gistrat tablic nakazujących jach'ać stępa 
pod wiaduktem. Obecnie bowiem odby­
wają eię dzikie harce, prtzyczem szalony 
hałas wozów ogłusza fortmiailmie przecho- 
010116w nia mówiąc już o niszczeniu jez­
dni. Wozy powinny jeździć wolniej nie­
tylko pod wiaduktem, ale wogóle wozy 
ciężarowe powinny jeździć stępa. Tak 
jest wa wszystkich mioBtach ma Zacho­
dzie, a dla pitzykładu chociażby w Kato- 
wilcadh. Magistrat chybai niema nadmia­
ru pieniędzy, aby wydawać dziesiątki 
ty®ęcy złotych na budowanie szybko 
pisujących się jezdni. Jednym ze środ­
ków oszczędności będzie odpowiednie u- 
itegiulowiainie ruchu kołowego.

Uwagil te niewątpliwie są najzupełniej 
słuszne.

X PRZYSPIESZENIE BIEGU POCIĄ­
GÓW DALEKOBIEŻNYCH. Minister­
stwo komiuiniikacji podjęło już prace 
przygotowawcze nad nowym noizMaldem 
jazdy. Poszczególne dyrekcje kolejowe 
nadesłały centrali Ministerstwa wnioski 
Co do zmień w jesiieinimym rozkładzie jiatz- 
dy. Zamierzone jest przyspieszenie biegu 
szeregu pociągów dalekobteżtnydh odcho­
dzących z Warszawy.

X NA POWODZIAN. Pracownicy biu­
rowi i robotnicy firmy H. Diefeł w So­
snowcu uchwalili ofiarować ma rzecz po­
wodzian po l°/o od swych zarobków.

,r
4™ KARZE i—wymiarami 

TYTAN—potęgą głosu 
Wyłączna sprzedaż i pokaz we firmie 

I. GOLDFELD, Będzin 
UL. KOŁŁĄTAJA 39.

Z życia harcerstwa. 
ZE ZLOTU NA HUCULSZCZYŹNIE.
Gwiaździsty zlot starszego harcerstwa 

odbywał się w czasie od 6 do 15 bm. pod 
wfidą Żabie na Hue-uiszczyźnie. Celem 
zlotu było: wzmożenie ruchu starszego 
hainoerStwa iii pnaca społeczna na. Huciul- 
szczyźnie. Uczestnicy zlotu przybyli do 
obozu pieszo (z punktów oddalonych od 
terenu złotu przynajmniej o 50 km). Pod- 
czas wędrówki zespoły zapozniaily się z 
Huculszczyznią, z jej ludnością, z możli­
wościami turystyczraemi j wartośeiiami 
antystycznemli. Specjalny nacisk został 
położomy na akcję społeczną, niesiono 
wydatną pomoc ludności miejscowej^ 
zdobywając jej zaufanie i. życzliwość.

Niai feiren zlotu przybyły zespoły z ca. 
łej Polls-ki w dn. 7 bm. o godiz. 9. UczesŁ 
pików zlotu było około 1000.

Prace zlotowe rozpoczęto mfiizą św., 
którą odlpnawiił naczelny kapelan ZHP 
Ikfi. Mairjam Luaair. Rano na zlocie zespo. 
ły pracowały według zamiłowań i spe- 
cjlności w grupach: artystycznej, pra­
sowej, pracy społecznej^ krajoznawczej, 
przyrodniczej itlp. W pracach zltotm. po- 
Itożono specjalny nacisk mia prace dla zlo 
tu i dila. ludności, miejscowej. Prócz tego 
na zlocie były czynne takie placówki 
jak: izba chorych, sklep, poczta, biuro 
prtafiy. Popołudniu odbywały się dysku­
sje w klubach zawodowych np. pedago­
gicznymi, technicznym, medycznym itd. 
W ciągu kilku dni obradowała Ikonfą 
irenlcjla stairsizego harcerstwa w której bra 
li udział tyllko przedstawicilele gromad, 
inni są obecni nia tuirmiejiach, szkołach 
mówcó w lip. iimpreizaich. W godzinach ’ 
popołudniowych ibyły placówki, wycho­
wania fite., które organizowały giry, zar 
Ibaiwy i zawody sportowe. Nia zakończe­
nie zdobywano odznaki P.O;S.

Na Specjalnie podkreślenie zasługuj*  
harcerska atmosfera panująca na zlocie 
— laltmiosfema beztroskiego humoru i ser­
deczności.

Obuwia sźkoilme powinno 'być przede 
wfiizystkiem wygodlne. Niiewyigodine dbu-< 
waie fizklodzi zdirowiiiu i przeszkadza v 
iniaiuce. Obuwie sizkolina

jest pod względem formy higieniczne, 8 
przyltem t<amiite i trwałe. 4758

r X TRZY PIELGRZYMKI. Liga Katolicka 
w Katowicach, Piłsudskiego 58, organi­
zuje jesieniią rb. tezy wielkie pieligmzyim- 

_ kii: od 26 sierpnia db 3 wześnia irb. miai 
przedstawienia Plasyjme w Oberaimmer- 

. gara, od 12—24 września ub. do Rzymu i 
‘ Neapolu, wreszcie od 10—26 październi­

ka ułb. db Ziemi Świętej.
Uczestnicy pierwyszej z tych pitelgirzy 

. mdk będą mieli możność poznania całe­
go szeregu miast południowych Niemiec 
z Monachium, Norymbergą i Dreznem 
ma czele, oraiz obejrzenia wspaniałych 
żarników królewskich' w południowej Blai- 

, warji.
Pielgrizymka do Rzymu ii Neapolu ma 

dwa główne cele do spełnienia: odwie­
dzenie Rzymu i ujrzenie Cudu z krwią 
Iśw. Januarego w katedrze Neflpolitań- 
skiej. Program pielgrzymki przewiduje 
również zwiedzenie Padwy, Wenecji, Flo 
Tencji, Oapri, Pompei oraz niezapomnia­
ny wjazd na Wezuwiusz.

Wfrietszoie pielgrzymka do Ziemi Świę­
tej zwiedzi, wszystkie miejscowości tak 
dirogie sercu każdego chrześcijanina: Je­
rozolimę, BCtfleem, Nazaret, Kaifainnaum 
Ain-Kiaremi, Jeryhlo, Jordan, Morze Mar 
twa. Jezioro Genezaret -Md. W drodze 
powrotnej do kraju pielgrzymi zwiedza 
również Ateny ii Konstantynopol.
X NIESZCZĘŚLIWY WYPADEK. Wczo­
raj rano przygnieciony został wózkann 
w szybie „Mar juisz“ na kopalni Hora no 
ibotaiik Miichał Orłowski. Ofiarę wypad- 

pku przeiwjeztonio w stanie groźnym do
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pjA MARGINESIE.

W SZKOLE.
tyta-żne wydarzenie zaszło w życiu 

^odzieży, rozpoczyna ona bowiem 
n0,wy tok szkolny. Dla rodziców o- 
znacza to nowe kłopoty i znaczne 
wydatki, dla uczącej eię zaś młodzie­
ży nowy rok szkolny przynosi dalszy 
cjąig pracy i niejakie w niej odmiany 
w wyższej klasie a niejednokrotnie 
ze zmienionym personelem nauczy­
cielskim.

Wczoraj we wszystkich kościołach 
w Zagłębiu odbyły eię nabożeństwa 
na intencje uczącej się młodzieży, 
dziś zaś 6ale szkolne zapełnią się 
młodą, gwarną gromadą uczmaów, 
lub uczenie, a z katedry nauczyciel­
skiej padną pierwsze zarządzenia o 
zadanych lekcjach.

Uwagę społeczną zwracają prze- 
dewszystkiem szkoły zawodowe. 
Niewątpliwą jest rzeczą, że w ostat­
nich czasach, szczególnie pod wpły­
wem kryzysu ogół rodziców zorjen- 
niej jest, gdy skończą szkoły zawo­
jował się, że dla dobra ich dzieci le­
jowe i będą miały określony zawód, 
dający im skromne ale względnie 
pewne utrzymanie, niż gdyby miały 
otrzymać ogólne wykształcenie w 

szkole średniej bez pewności dalsze­
go studjowania na wyższych uczel­
niach.

Kryzys gospodarczy przekonał na6 
zresztą naocznie, że i wyższe studja 
nie uchronią od bezi .jcia i w na­
stępstwie tego od niedostatldu, nie- 
mniejszego nieraz niż nędza bezro­
botnego robotnika- Tedy przed rodzi­
cami, których sytuacja materjalna 
nie jest tak znakomita, aby mogli bez 
znacznego wysiłku dać swoim dzie­
ciom wyższe wykształcenie, powista- 
je ważkie pytanie: czy warto pono­
sić wieloletnie ciężary, związane z 
kształceniem młodzieży i czy warto 
ją skazywać na dłutgie studja i wy­
rzeczenie się samodzielności w życiu, 
jeżeli koniec końców igrozić jej bę­
dzie tak samo brak pracy jak gdyby 
nie posiadała żadnego wykształcenia.

Na to pytanie surowa rzeczywistość 
odpowiada niedwuznacznie, że lepiej 
jest i dla rodziców i dla dzieci, jeżeli 
grobla sypana jest według stawu i że 
szczęście dzieci nie zależy od jakości 
dyplomów, ale od umiejętności do­
stosowania potrzeb do posiadanych 
środków.

W tej sytuacji coraz wyraźniej za­
macza się w społeczeństwie zwrot ku 
szkołom zawodowym. Przestają one 
być potrochu ostatnią deską ratunku 
dla tych, którzy nie umieli sobie ra­
dzić w szkole średniej ogólnokształ­
cącej i nie uważane są, za coś niższe­
go w zestawieniu z tamtemi szko­
łami.

Rozsądne ustosunkowanie się do 
rzeczywistości rodziców i młodzieży 
ułatwia im zrozumienie tej kardy­
nalnej prawdy, że łatwiej jest żyć 
człowiekowi, posiadającemu jakikol 
wiek zawód, niż takiemu, co się to 
w szkole średnie j wielu rzeczy uczył, 

ani jednej nie nauczył się dobrze 
1 do żadnej pracy właściwie nie jest 
P^gotowany.

Taki jest na początku roku szkol- 
a^go stosunek rodziców do zagadnie- 
Bla kształcenia młodzieży.

rk.

Na wokandzie Sądu okręgowego w 
Sosnowcu znajdzie się wkrótce sen­
sacyjny proces, wynikły na tle wy­
krycia szeroko rozgałęzionej fafezer- 
ni monet 5-ciozłotowych-

Falsyfikaty, jak wykazało dłuższe 
i żmudnie śledztwo, wyrabiane były 
w powiecie Olkuskim, we wsi Podchy 
bie, w domu niejakiego Stefana Ma­
ja, posrebrzane zaś w Glanowie jprzez 
wspólnika fałszerzy, Edwarda Ole­
ksego. _

Monety były tak dobrze podrobio­
ne, że z trudnością można je było 
odróżnić od prawdziwych, nic więc 
dziwnego, że ofiarą fałszerzy padło 
kilkadziesiąt osób z różnych miejsco­
wości kraju.

Jak wykazało śledztwo, chemikalje 
służące do falsyfikacji i falsyfikatów 
zakupywali fałszerze w Katowicach, 
w aptece, należącej do migra farma- 

a uwuiuwtoei*  u Awuwiiui j., cji Franciszka Kraussego, który 
Klubu sportowego Niilw- sDrzedaiąc je, nie Drzyipuszczał na­

Z Niwki
mbawa związku rezerwistów.

;W. ul>. oaedaWĘ tui BMS w
]2Jv’0?’t. 8tla®amaieim. Związku rezerwistów 
z Ikt' -W^'a' ®ię aabaiwa ludoiwia,

połowa czystego dochodu prae- 
Wzona została nia ofiary 'katastirofallinej 

w Małoipolsce. Dość liczmie ze- 
t.Da Publiczność brała żywy udział w 

Wh śmjprieizach i mespodziiainkach 
zabawy. I tafle odbył się bieg pie- 

a dystansie 1500 m. dokoła stadijo- 
j/^terja fantowa, strzelanie do tarczy, 
ku®- ®Pe°ja|lnie przygotowanej pliait- 
|a . e Podczas zabawy koncertowa- 
I^^Wrywaiłi3 dk> tańca doskonała or-l 

re a górników kopalni „Jerzy".
l2 -. nia dystamsie 1500 m. stanęło 

*u zawodników, miamiowiicie z T-wa 
„Sokół" Zalewski Euge- 

z> Noworyte, Franciszek i Musiiał J.,

kia Hfuim)anowśki Jan, ze Związku sfotae- 
leakaego Pluta Hubert, oraz pozia klon­
ik ursem ze Stnaeikia Janów Kaiwecki Mie­
czysław. Piicffiwaze miejsce w tym biegu 
zdobył Zalewski EuigenijuSz w czasie 
4.43,6, otutzymiując jiako nagrodę piękny 
srelbinny zegarek kieszonkowy, dlnuigie 
miilejsce zajął Noworyiba Finarmciszik, tatzc- 
ciie — Musiiał Jan, wszyscy z Sokola: 
iNffiwka.

Fundusz zapomogowy
dla ubezpieczalni społecznych.

W „Dzienniku Ustaw" Nr. 72 z dnia 
17-go sierpnia b. r. ukazało się rozpo­
rządzenie ministra opieki społecznej 
o funduszu pożyczkowo- zapomogo­
wym ubezpieczenia na wypadek cho­
roby i macierzyństwa.

Fundusz ten jest przeznaczony na 
udzielanie kredytów krótkotermino­
wych i subwencyj dla ubezpieczalni 
społecznych, znajdujących się w cięż 
kich warunkach materjalnych.

Wszelkie czynności prawne, związa­
ne z działalnością funduszu, będą wy­
konywane przez Zakład ubezpieczeń 
na wypadek choroby. Na fundusz zło­
żą saę m. in. kwoty, przekazywane 
przez ubezpieczalnie społeczne w wy­
sokości 2 do 3% rocznych wpływów

Na tropie handlarzy
I8H żywym towarem.

Od pewnego czasu częstochowskie 
władze niepokojone były meldunka 
mi o tajemniczych zniknięciach mło­
dych dżiewcząt.

Zarządzone śledztwo przez dłuższy 
czas nie dawało pozytywnych rezul­
tatów, aż dpiero w ostatnich dniach 
władze wpadły na ślad szajki uwo­
dzicieli, trudniącej się prawdopodob­
nie handlem żywym towarem.

Mianowicie na skutek obserwacji

Echa strasznej katastrofy
w Wojkowicach Komornych.

Jak donosoliśmy już, w Wojkowi­
cach Komornych miała miejsce strasz 
na katastrofa. Zawalił 6ię tam miano­
wicie jeden z bieda - szybów, w któ­
rym na głębokości 20 metrów praco 
wało dwóch robotników: Ligęza i 
Piekarski.

Po przeszło 50-godzinnej akcji u- 
dało się dotrzeć do zasypanych dru­
żynie ratowniczej kopalni Jowisz.

Niestety, uratowano tylko jednego 
górnika Ligęzę, natomiast JPieklar- 

ski poniósł śmierć.
Ligęza w chwili katastrofy znaj­

dował się u wylotu szybu, to też zo­
stał zasypany, ponosząc na miejscu 
śmierć-

Piekarski natomiast, będąc w bocz 
nym chodniku ocalał.

Szajka fałszerzy monet
przed Sądem okręgowym w Sosnowcu

Ochocize tańce trwały dlo godz. 9 wae- 
czwetm, poczem stadion powoli' opusto­
szał, pozostawiając w uczieistaitkiacih zaba­
wy ■W6pommiieniie mile spędzanych chwil.

Zabawa tai Ibyła pierwszą próbą uirzą- 
idtzenfla zabiaiw o podobnym piTfoginanni© na. 
'Stiadjjoniie w Niwce i przypuszczać niałe- 
ży, 'że za przykładem Związku mzetrwi- 
atów pójdą inne tutejsze organizacje.

z tytułu składek, przypadających na 
ubezpieczenie na wypadek choroby i 
macierzyństwa, oraz z sum powsta­
łych z oprocentowania pożyczek, z 
odsetek zwłoki i z odsetek od uloko­
wanych kapitałów w funduszu.

Pożyczki z funduszu pożyczkowo- 
zaipomoigoiwego mogą być udzielane iu- 
bezpieczailniom społecznym na okres 
czasu nie przekraczający 5-ciiu lat. 
Odsetki pobierane od pożyczek nie 
mogą przewyższać 43/z??o w stosunku 
rocznym.

Pożyczek i subwencji udziela Za­
kład1 ubezpieczeń na wypadek choro­
by na podstawie decyzji komisji 
administracyjnej, zatwierdzonych 

przez ministra opieki społecznej.

aresztowano Icka Szlezyngera z Bę­
dzina i Marję Kapa z Dąbrowy, w 
chwili, gdy znajdowali się w towarzy­
stwie 13-letniej b. ładnej dziewczyn­
ki, którą namawiali do b. „przyjem- 
nej‘‘ podróży. Na pół przekonana 
dziewczynka opierała się słabo i 'gdy 
by nie interwencja policji byłaby 

napewno uległa.
Ze względu na dobro śledztwa, 

szczegóły trzymane są w tajemnicy.

Nieszczęśliwy górnik, żywcem po­
grzebany, z głodu i pragnienia po­
gryzł u ręki, a wreszcie zupeł­
nie zrezygnowany usiłował popełnić 
samobójstwo. i

Usiłował on mianowicie spowodo­
wać zawalenie się stropu w szybie, 
jednakże nie zdołał tego zrobić wisku 
tek wycieńczenia.

Gdy drużyna ratownicza, po boha­
terskiej akcji dostała się na dno szy­
bu, Piekarski, wskutek wyczerpania 
leżał nieprzytomny.

Wydobyty na powierzchnię, po za­
stosowaniu odpowiednich zabiegów 
przywrócony został do przytomności.

Życiiu jego nie grozi już niebez­
pieczeństwo. ' i 

wet do jakiego celu mają one służyć. 
Szajka grasowała bezkarnie od 

dłuższego czasu i tylko dzięki ener- 
gji policji, została zlikwidowana. Pro 
ces budzi diuże zainteresowanie.

Pół roku więzienia
ZA KRADZIEŻ SERA.

Mieszkańcy Czeladzi Stanisław Chu­
dzik i Paweł Gajczufc sfcaidli wieśmiako- 
wi z wozu seir i jaijiai. Wtnacaijąc z łupem 
do domu społkaibl policjanta, któremu 
'wytłumaczyli, że nie mogli sprzedać to­
waru za girnaudcą i dlatego niosą to do 
domu. Poctejirizliwy posterunkowy nie u- 
wweinzył i ser zatrzymał. W chwili, gdy 
Chudzik di Gajczuk przyszli upomnieć 
się o zasekwffsitrowiany ser, zjawił się w 
komfearjacie okiriaidzioiny -wieśniak, któ­
ry poznł swoją własność. Wcizoiriaij ibieia- 
czelniycih złodziei sąd grodzki w Czeilla- 
dz> skaiział no nół Toikiu iwilezienia.

Krwawa bójka
NA UUCY.

W ub. iniedaieilę doszło do bójki nia ul. 
Sołbieskitego w Dąbrowie międ-zy Cz-sła.- 
wem Wojtailą (iKón©piiiickiej 1<>) a 25-let- 
nim Edwrairdiem Bańlbuirą (Szopena 52)-

Podczas bójki Bańibuira został kiilikai- 
łarotnie uderzony żeltazeim zawieszonym 
na gumie przez Woj-tailę, dozmając cięż*  
'kiiicb obnażeń.

Blatńbuirę w stanie giroźnym przewie­
ziono do szpitiala. Wojtalą zao-piekowatte 
się połicja.

X POŻAR. W ub: niedzielę wybuchł po- 
żalr we wsi Brzękowioe, gań. Wojlkowice 
Kościelne w zaibudowamiach Jana i Wła-. 
dysłafwa Pabflów. Ogień stnKaiwiił stodołę 
ze zkiiouaimi. Straty wyiBios^ą 1200 zł. Po­
żar powstał ptiawdopodobnie -weikutók 
podpaileniia. Pto-lieja pnowraidzi dodhodlze- 
nie.
X KRADZIEŻE. Ze sklepu Mendla Za- 
ikisiai w Sosnowcu (Ostrogordka. 6) skra*  
dziono różne tytloiniie i airtyikuły spożywa 
c-ze oraz 10 zł. gotówką. Łącznie straty 
'wynoszą 493 zł.

Z aniesżklania Frymieity Joachimowie® 
w Będzinie (Makarihowskiego 15) skinar 
idiziono fut-no 'karakułowe, gairdewobę i 
(bieliznę, łącznej -wartości 1278 zl.

Z ubieralm pirzy piekarni Knaitka w 
Dąbrowie eOsiiaidzion-o gairde rc’-ę czeliarił 
wilków, wartości 125 zł.

8 Z SALI SĄDOWEJ S
CHCIAŁ POMÓC RODZEŃSTWU.
Ciekawą sprawę rozpatrywał Sąd grodzki 

w Sosnowcu. W charakterze oskarżonego o 
kradzież pieniędzy na szkodę ojca stanął bez 
robotny, Jan Bradziński z Sosnowca, który 
do winy się przyznał i zeznat, co następuje: 
Będąc od dłuższego czasu bez pracy,, nie­
jednokrotnie zwraca! się do swego ojca 2 
prośbą, by zechciał pomóc mu, o czeon je­
dnakże ojciec nie chciał 61yszeć. Stosunki, 
jakie panowały w domu nie były do poza­
zdroszczenia. Ojciec jego, źajęty wyłącznie 
swą przyjaciółką, nie interesował się dziećmi 
które cierpiały głód i nędzę. Doszło wresz­
cie d-o tego, że oburzony postępowaniem oj­
ca skradł mu 1.500 złotych, za które to pie­
niądze kupił dla siebie ubranie, dla dzieci 
zaś cukier i inne artykuły spożywcze, dla 
„krzepienia" — jak eię wyraził — swego 
młodszego rodzeństwa.

Sąd, biotąc pod uwagę okoliczności łago­
dzące, skazał Brodzińskiego na 2 tygodnie 
aresztu, z zawieszeniem kary na 2 lata.

OKRADŁ PRZYJACIELA.
W odwiedziny do swego serdecznego przy-, 

jaciela bezrobotnego Mieczysława Bielaw- 
skiego z Sosnowca wybrał się pewnego ra 
zu Stanisław Kidawa. Ponieważ się z sobą 
długo nie widzieli przyjaciele postanowili 
„oblać" swe spotkanie. W tym celu zakupili 
butelkę wódki, zakąskę i papierosy. Kiedy 
wreszcie po upływie pewnego czasu wypili 
wódkę i Kidawa zamierzał pożegnać przy­
jaciela, Bielawski zaproponował mu, ażeby 
kupił jeszcze butelkę wódki. Kidawa je­

dnak na propozycję nie przystał, tłumacząc 
przyjacielowi, że ma jedynie 20 złotych, 
których to pieniędzy nie może wydać. Wów­
czas Bielawski rzucił się na przyjaciela, 
wyrwał mu 20 zł., a następnie pobił go i 
wyrzucił za drzwi. Pobity Kidawa, rozgory­
czony nieładnym postępkiem przyjaciela, 
udał się do komisarjatu, .gdzie zameldował 
o przygodzie, jaka go spotkała. Bielawskiego 
(pociągnięto do odpowiedzialności 'karnej i 
onegdiaj staną on przed sądem grodzkim. v 
Sosnowcu.

Choć oskarżony usiłował donieść sądowi, 
że pieniędzy nie skradł, sąd, opierając się 
na zeznaniach poszkodowanego, skazał Bie­
lawskiego na 5 miesiące aresztu.

SŁUŻĄCA h ZŁODZIEJKĄ.
Przed sądem grodzkim w Sosnowcu sta­

nęła mieszkanka Szopienic, Stefanja Pi'1- 
chówna, oskarżona o kradzież sztuczki płótna 
na szkodę swej chlebodawczym, Marji Jo- 
skowiczowej z Sosnowca. Jak wynikało ze 
słów poszkodowanej, Pilchówna po przepra 
oowaniu u niej zaledwie lalka dni, ulotniła 
się pewnego ranka z doanu. Ponieważ po 
ucieczce jej^ okazało się, że z szafy zginęła 
sztuczka, .płótna, zameldowała o tem policji, 
której po dłuższych poszukiwaniach udało 
się (Pilehównę zatrzymać. Sąd skazał zło­
dziejkę na 2 miesiące aresztu.

OFIARY.
NA POWODZIAN złożone w naszej Admi­

nistracji:
J. Ficenesowie zamiast kwiatów na grób 

s. p. Dr-owej K. Osińskiej zł. 20.
Stanisław Grodzicki z Dąbrowy zamiast 

wizyt .pożegnalnych zł. 5.
J. Siwikowa zamiast kwiatów na grób 

nieodżałowanej ś. p. Kamili Osińskiej zł. 10
Doktorostwo Nasiłowscy zamiast kwUtów 

na crób ś. K. Osińskie i zł. 10.
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PROGRAM RADJOWY
WESOŁY TAKT I NASTROJOWE 

MELODJE.
Dla amatorów rytmu oraz nastrojowej pio 

Jeńki organizuje radjostacja warszawska w 
środę dnia 22 bm. koncert o godz. 16.00 w 
wykonaniu orkiestry jazzowej teatru „Hol­
lywood1' pod dyrekcją Z. Górzyńskiego. Od­
twórczynią wdzięcznych melodyj będzie zna 
na artystka rewjowa i operetkowa Nina 
Grudzińska. Drugim skolei koncertem o po­
dobnym charakterze będzie tegoż dnia o 
godz. 20.12 występ „Wesołej piątki" — zna­
nych już z najlepszej strony -revelłersów, 
oraz zespołu mandolinistów „Hejnał".

KONCERTY SOLISTÓW
Dnia 22 bm. w ramach koncertu solistów 

o godz. t7.15\ da się słyszeć wiolonczelista o 
europejskiej^ sławie Dezyderj-usz Danczow- 
ski oraz o pięknym materjaie głosowym 
mezzo - sopranista Berta Bragińska. W pro­
gramie utwory kompozytorów polskich i ob­
cych. O godz. 21.10 tegoż dnia szereg utwo­
rów na skrzypce- i fortepian wykonają Bro­
nisław i Jakób Gimplowie.

WTOREK 21 SIERPNIA 1934 R.
6.30 Pieśń' („Kiedy ranne wstają zorze" — 

6.55 Muzyka -■ — płyty — 6.58 Gimnastyka 
6.53 Muzyka — płyty — 7.20 Chwilka pań 
domu — - 1157: Sygnał czasu — 12.00 Hejnał 
12.03 Wiadomości im-eteorologiczne — 12.10

Koncert zespołu Niny Mańskiej — 13.05 
Audycja dla dzieci — 15.20 D. c. koncertu 
zespołu Niny ■ Mańskiej — 13.55 „Z rynku 
pracy11 — 14.00 Wiadomości gospodarcze — 
16.00 „Gondolierę'1 — reportaż muzyczny w 
oprać. Celiny Nalhlik — 17.00 Skrzynka P. 
K. O. — 17.15- Koncert kameralny w wyko­
naniu Kwartetu Smyczkowego Członków 
orkiestry Filharmonii Warszawskiej — 18.00 
Odczyt budowlanyj — 18.16 Arje i pieśni w 
wyk. Eugenjusza Mossakowskiego — 18.50 
Kronika harcerska — 18.55 Rozmaitości — 
19.00 Pogawędka Cioci Heli z dziećmi — 
19.15 Drobńe utwory fortepianowe w wyk. 
Maryli Jonasówny —'19.50 Wiadomości spor 
towe — 20.00 „Myśli wybrane" — 20.02 „Mi­
nuty literackie Rybałtów Lwowskich? — 
kwadrans poetycki — '20.12 Muzyka — 20.55 
(Transmisjakoncertu muzyki polskiej z Wie­
dnia. Wykonawcy: Orkiestra Falhawnonji 
wiedeńskiej pod dyr. Tadeusza Mazurkie­
wicza i Irena Dubiska — 22.30 „Za kulisami 
zbrojeń" — wygł. p. Jan Załęski — 22.45 
Muzyka taneczna — 25.00 Wiadomości me­
teorologiczne dla : komunikacji lotniczej.

KROHjKĄ ZAWIERCIA
Sp. Henryk Herman

(WSPOMNIENIE POŚMIERTNE).
(Dnia 15 m. przed połudlniieim zmarł w 

Warszawie niiespodiziewiamie w pełni sił 
śp. Henryk Henmiam, zmiainy dobrze w Za­
wierciu z racji diuigotetiniej pracy zawo­
dowej w firmie Krawczyk i S-ka, biair- 
dtziej jednak z irmcji swej pożyteczniej 
pracy społecznej w różniych orgamdizai- 
Idjacih.

Jako człowiek czyinlny, z inicjatywą, 
.chętraie był wciągany gdziekolwiek tnze- 
ba było zorgainiioować Ozy to jakąś alkia- 
idemję czy imprezę. Religiljjny, gorący pa- 
tejota, garnie się do każdej pracy, która 
mdiate za cel czy to pomioe bliźniiemiu, 
czy guuntowanie ducha narodowego. Z 
Żalem wspominać Go będzie T-wo opie­
ki .nad dziećmiii, gdizie w czasach coraz 
truidiniejszycli Ibył tro-lklińw-ym skarbni­
kiem, głęboki żali pozosteiwia po solbie w 
Tow. „Sokół11, gdzie od założenia gniaz­
da w Zawierciu. pracował z zamiłowa­
niem i pożytkiem, wybieramy stałe do 
zainządu.

Wskutek kryzysu, który w sposób 
szczególny dotknął Zawiercie, zmuszony 
był śp. Herman przed .paru miesięcami 
przenieść iię do Warsizawy, gdzie jako 
itechniik-konstruktor uzyskał posadę w 
„Skodzie11. Jeszcze 10 lipca był w Zawier 
ciu, by zabrać rodizinę i rzeczy — jesz­
cze 15 sierpnia wstał zdrów ramio, a już 
iw- pairę godzin później szedł smutny te­
legram do Zawiercia o Jego zgonie.

Zmarł wskutek oderwiamiiia się skirzepu 
ikirwi, który się usadowił w .modże po 
przebytej przed szeregiem, łat chorobie. 
Osierocił żonę i czworo nieletnich dzieci.

Cześć Jego pamięci!
Jeden z druhów.

X OSOBISTE. Sekretarz Maigisłriaitu Za­
wiercia p. Czarmoita powirósił z urlopu i 
objął urzędowanie.
X NOWY ROK SZKOLNY. Z nacji no­
wego roku szkolnego odprawiane zasta­
ło w kościele paraf jialinym w Zawierciu 
uroczyste nabożeństwo przez ike. prałata 
Zientarę dila młodzieży sizkól powSzech- 
nych i> iśirediniich.
X NA EMERYTURĘ. Długoletni praco­
wnik Magistratu zawierciańskiego p. Er. 
iBauwńald po 55-letaiej pracy, mrzas-zedł

1.
2.
5.

A. Rynki licencyjne (Austrja, Węgry, 
Czechosłowacja, Gdańsk i Niemcy)

B. Rynki regulowane przez Konwencję 
Eksportową
z tego 
rynki skandynawskie (Danja, Szwecja 
i Nonwegja)
rynki bałtyckie (Łotwa, Litwa z Kłaj­
pedą. Ertonja i Fanland ja)

3. Rynki zach. (Francja, Belg ja i Holandja)
4. rynki południowe (Włochy)
C. pozostałe rynki europejskie
D. rynki pozaeuropejskie
E. zbyt węgla w portach dila celów bun­

krowych

1.

Ł

3 MILJONY ZL. ZYSKU Z KOLEI ŚLĄSK 
— GDYNIĄ. Na skutek porozumienia fran­
cusko-polskiego towarzystwa kolejoweigo z 
rządem polskim, eksploatacja linji kolej-owe j 
Górny Śląsik — Gdynia, poczynając od dnia 
1 marca 1935 roku była prowadzona przez 
P. K. P. na rachunek towarzystwa. Wyniki 
eksploatacji linji w okresie dziesięciu mie­
sięcy roku ubiegłego według obliczeń Mi­
nisterstwa komunikacji, uwzględnionych z 
Towarzystwem, wykazują czysty zysk w 
wysokościl 1.025.586.49 zŁ, po potrąceniu 
wszelkich (wydatków eksploatacyjnych i 
kosztów obsługi kapitału akcyjnego i obli­
gacyjnego. Doliczając do powyższej sumy 
dochodu, potrącone zgodnie z dokumentem 
koncesyjnym przy zamknięciu bilansu boni­
fikaty księgowanie na rzecz Towarzystwa v 
wysokości 2.079.000 zł., ogółem zysk wynie­
sie 3.102586.49 zł. Stosownie do porozumienia 
towarzystwa z rządem polskim zysk został 
przekazany w całości P. K. P., 'które w chwi 
li obecnej prowadzą eksploatację linji. Po­
zatem należy zaznaczyć, że Towarzystwo w 
cia.gu okresu bilansowego zamortyzowało 
obligacyj na sumę 6.355.000 franków, t. j. o 
1.643 sztuk obligacyj więcej niż było prze­
widziane w planie amortyzacyjnym.

PROJEKT ZMIANY PRZEPISÓW O EGZE- 
ĘUCPCH. sJfery bankowe podejmują ak- 

' cję w Miii, sprawiedliwości za zmianą prze- 
tlioisów a następowaniu eazekucyinem. Obec-

X REDUKCJE NA ROBOTACH PU­
BLICZNYCH. Magistinat Zawtreuiciiia wy­
mówił paaicę 360 .roibotmaikom, zatiruidraio- 
iniyinn nia nohotiach puMiiicizniyich. Komiisiarz 
Szczodirowislki. czelni usilne stiainaimiiai, alby 
dhiocniaiż Cizięściiowo zatauicłniić wspomnia- 
niyich iroboitiiiilków.

go, w ibaadteo serdecznym, nastroju, od­
było się iw ub. sobotę wieiczoremi w, salo­
nach Resursy. Podczas urioczysitości tej 
przemawiał p. kiom. Beirndt. P. Biairańskie 
mu w.ręcizcmo dyplom honorowy oraz u- 
pomiinck od kolegów.
nia emarytiuirę. Pożegnalnie p. Barańskie-

Wielki pożar w Żerkowicach
EHHHHHnH Ofiary w ludziach, iMflSH

W nocy z uib. raiedizielii nia poinieidlziia- 
łetk wylbuclhl groźny porżair w Żeirlkiowi- 
Pacli, koło Zawiercia Na miiejsice potżainu 
pttzyfoyły luzy stinaiże: z Kromolowar, miej­
ska z Zaiwiienctiia ii Łośnic.

Akcja inaitiii rakowa była niezwykle u- 
truidlniioina, apowodu. braku wody. Ogień 
strawił 11 domów mieszkalnych, 9 stodół 
onaz inwentarz miaintiwy i żywy. Stiilaiy

ŻYCIE .GOSPODARCZE
Obrót węgla kamiennego w Polsce 

w miesiącu lipcu 1934 r.
UCXR\ DNI ROBOCZYCH 26.

WYDOBYCIE:

ł>. duże.
Podczas pożaru. poniosła śmierć 64-lieit- 

iniiia; Mjairjia Kuidiriyś. Zwłoki staruszki zo­
stały zupełnie zwęglone. Ciięiźkiiich popai- 
raeń diazniaflói Antoni Kudryś i jago 19-leit- 
nńia córikia. Pinzewfeiztono ich w stenie 
•groźniym dio szpitala w Zawieinciiu. .

Kiilika osób doznało łżejsizycŁ popa­
rzeń.

1. Kopalnie województwa śląskiego
2. Zagłębie Dąbrowsko-Krakowskie

Razem

Ogółem
Zmiany w .toąunku Sredn o na dzień oboezy

mie. ,ca Ogółem
tonn. 1 •/.

1.712.972
556.017

+ 108.265 
+■ 75.416

+ 6.74 
+15,69

65.884
21.385

4- 1.696
4- 2.161

-ł- 2,64 
+ 11,24

2.268.989 4-183.681 + 8,80 87.269 4. 3.857 4- 4,62

ZBYT WĘGLA W KRAJU WEDŁUG ZASADNICZYCH ODBIORCÓW.

ZBYT: KOPALNIE:
Razemwojewództwa

Slq.kiego
pozostałe (rewir dą-

1. Na rynku krajowym 873.100 367.905 1.241.005
2. Wywóz 648.620 126.508 775.128

Razem 1.521.720 494.413 2.016.133
Pozatem zbyt dla celów własnych i na 
deputaty urzędnicze i robotnicze 137.712 70.244 207.956
stan zapasów z początkiem miesiąca 1.189.896 495.722 1.685.618
na koniec miesiąca 1.207.636 486.325 1.693.961

Razem

WYWÓZ WĘGLA.

Rasem

Kronika gospodarcza.

Zmiany w stosunku do ubie-

Ogółem głego miesiąca

w tonnach

697.699 + 24.518 + 3,64
248.983 + 39.700 + 18,96
294.323 + 21.805 +' 8.—

1.241.005 + 86.023 + 7,44

132.612 + 16.608 + 14,31

527.105 £ 24.041 rh 4,77

255.522 + 35.830 + 16,30

18.942 + 2.287 4 13,73
125.825 — 31.882 — 20,22
126.816 + 17.806 + 16,33

55.790 — 9.901 - 15,08
19.463 ± 1.028 + 5,57

40.158 + 13.706 X 51,81
775.128 + 45.482 .4- 6.23

nie obowiązujące przepisy egzekucyjne Ko­
deksu Postępowania Cywilnego zawierają 
tak dużą ilość formalności, że dłużnik przy 
zręcznej obronie może przeciągnąć postępo­
wanie egzekucyjne otł 2-ch do 4-ch lat. Zda 
n-iem związków gospodarczych należałoby 

przyśpieszyć egzekucję w drodze zwykłych 
zarządzeń Mim. sprawiedliwości, które nic 
naruszając postanowień ustawowych, znacz- 
nieby skróciły procedurę egzekucyjną. Nai 
ważniejszem z.takich zarządzeń byiloiby znie 
•sienie stałych rewirów dla komorników i po 
zostawienie wierzycielom prawa swobodnego 
wyboru komornika.

ROZBUDOWA PRZEMYSŁU WĘDZAR- 
NIANEGO. Przetwórczy przemysł rybny na 
polskim wybrzeżu, a w szczególności wę- 
dzarnictwo, w latach ostatnich uległo znacz 
nemu rozwojowi. Obecnie w -większych o- 
siedilaeh rybackich znajduje się 53 wędzar­
nie o 330 .piecach, co w stosunku do stanu 
p rzedi czterech lat stanowi wzrost o 300 
proc. Wędzarnictwo ma u -nas nieograniczo­
ne możliwości dalszego rozwoju, czego do­
wodem może być -budowa -coraz to nowych 
wędzarń. Tak naprzykład w ostatnich dniach 
rozpoczęto w Gdyni budowę dwóch wię­
kszych wędzarń, jednej w Jastarni oraz je­
dnej na Helu. W tych samych miejscowo­
ściach projektuje się bowiem kilka wędzarń 
także w przyszłym sezonie. Wędzarnie te 
nastawione będą orzedewczystkiean na

róbkę szprotów, które znalazły w ostatnich 
latach szeroki zbyt na rynkach krajowych 
w postaci towaru wędzonego.

GIEŁDA
i PIENIĘŻNA.

Dewizy: Belgja 124.25, Gdańsk 173.10, Ho­
landia 358.35, Kopenhaga 1'18.90, Londyn 
26.61, Nowy Jork (kabel) 5.28 i trzy czw„ 
Paryż 3489, Praga 21.97, Szwajcaria 172.69 
Sztokholm 157.45, Wiochy 45.45, Berlin 208.25

Obroty dewizami nieco mniej, niż średnie 
tendencja dla dewiz niejednolita. Dolar w o 
brołacth pozagiełdowych 5.19*/4  — 5.19, rubel 
zloty 4.58‘/2—459, rubel srebrny L42, rubel 
w bilonie rosyjskim 0.64, gram czystego zlo 
ta 5.9244, dolar zloty 8.93’/2, w obrotach pry­
watnych marki niemieckie (banknoty) 190.25 
—190.50, w obrotach prywatnych funty an­
gielskie (banknoty) 26.57.

Papiery procentowe: 5 proc. poż. budowla 
na 45.65—45.75; 7 proc. poż. stabilizacyjna 
67.88 (odcinki po 500 do-ł.) ,68.00—68,1'3 (w 
proc.); 4 proc, państw, poż. premjowa dola­
rowa 53,60; 5 proc, konwersyjna 64.00—64,35 
—64.00; 6 proc. poż. dolarowa 67-75—67.50

kronika nT.KITS7A
Pracownicy samorządowi

O SWOICH SPRAWACH.
W ub. iniedizielę odbyło się w Olkuszu 

wailine zelbulainie. pracowników samorządu 
gminnego i powiatowego pow. Olkuskie 
go pod przewodlniictwem p. K. Petryków- ! 
dkiiego, w obecności około 60 członków ? 
iiategio powiatu.

Po złażeniu apiriawozdań przez pp. J, 
Podworskiego (ze zjazdu, w Warszawie) 
i WŁ Kulki (ze zjazdu we Lwowie) oinaz 
po obsizernej dyskusji mla tem tle, pasta- 
ailawiiono jednogłośnie- obydwa Związki 
na terytorjum pow. Olkuskiego połączyć 
w jeden. Zwiiązflk p. nu „Powiatowego 
Związku pracowników samorządu tery 
torjallineigo'1.

Tem samem dlatychcizasawe obydwa 
Związki zostały zlikwidowane, a mają­
tek przekazano nowoutworzonemu za 
rządowi Związku.

W czasie wyborów zairiząd nowego 
Związku ukonstytuował się jak następu­
je pp.: J. Podworski — prezes, Wł. Kul­
ka (Pilicfai) — zastępca, B. Miazuir (Bole- 
eiłaiw).— sekretarz, F. Głowacki — skarb­
nik. Komisja rewizyjna pp.: F. Sobczyk 
(pizewodinicizący), Unamowdki (Rjabsztyn) ’ 
iii Zadirożny (Sułoszowa). Sąd koleżński: 
ipp. K. Petirylkowski (przewodniczący), 
Hadt (Dłuiżftc) i Ćmiel (Pilica).

Na zakończenie zebrania p. Hadt wy- 
głosił (referat o nowej instrukcji 
'biurowej w admiiniietiraciji gminniej i po 
dyisk-usjd 'postanowiono przesłać wydizia- 
łoiWi powiatowemu do wiadomości ogól­
ne tezy piriacowmików samorządu teryta 
.rjiałnego.

Awantury
PRZY SCALANIU GRUNTÓW.

W dn. 17 i 18 przy rozpoczęciu prac 
mieiljoracyjnych (ecalieiniiu) gruntów we 
■wsi Łobzów, gm. Dłużec, w obecności die- 
legaitlai województwa 'Kieleckiego p. Ke 
zalka doszło dó awantur. Zebrany tłumi 
w liczbie około 200 osób nie pozwolił aa 
wytyczenie granic i kopanie rowów ®3 
obszarze scaleniowym.

Ponieważ tłum przybrał groźną posta­
wę, pracę przerwano. W następnym dnń 
na miejsce przybył p. ertarostla Gloszczya- 
ski wu-iaz z komisiairtzem ziemskim, p. Gib­
sze wskiini. W rezultacie długich partrak- 
ta-syj z delegatami włóściian, zapadła de 
cyzja, że na olbzarze scaleniowym tycz®" 
nie granic i kopanie rowów nastąpi w 
przeciągu miesiąca przy kosztach do ty 
siącia złotych. Decyzja ta jednak ogół w® 
zadowoliła i przeciwko delegatom pif®?' 
puszczono sztiuirmi, przyczem .poturbow®' 
,mo podlsołtysa Trzaskę.

Awiantuira została zlikwidowania, dzib 
ki interwencji p. starosty Gliszczyński®' 
go Nb 14 osób najwięcej agresywny1® 
zrobiono doniesienia kanne.
X ROZPOCZĘCIE ROKU SZKOU® 
GO. W ub. sobotę odbyła się w Olkusz*  
konferencja kdieirowniików iwszy®tte«® 
szkół powsz. pow. takuśkiego, na której 
■przewodlniicizył insp^tor sżkoliny p- 
żyński. Wczoraj dziatiwa wszyS®*®  
szkół w Olkuszu- naiuikę rozpoczęła ma®0 
żeństwiem w miejscowym kościele.

< NIESZCZĘŚLIWY WYPADEK. " 
dinóu wiczorajszym dó szpitala oLkusk11® 
go przywieziono z papierni „Kluioze 
Ibotnika Józefa Klecę, ze zmiarżdż®1^ 
'wprost głową wskutek nrzyignue®®10'*  
windą Stan b. groźny.
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rękach żydowskich
45 TYS. HEKTARÓW ZIEMI

W WSCHODNIEJ MAŁOPOLSCE.
Nacjonalistyczny dziennik ukraiń­

ski „Nowy Czas‘‘ bije na alarm 
sp0wodu stwierdzonego przez staty­
stykę faktu, że 45.000 ha ziemi w 
wOj. Stanisławowiskiem, znajduje się 
w rękach rolników żydowskich.

ĄV 671 miejscowościach tego wo­
jewództwa - «zytaany — było w r.
1951 — 4947 żydowskich gospodarstu 
D8 45.613 ha' ziemi, czyli na jedno go­
spodarstwo przypadło 9,2 ha. Dwie 
trzecie gospodarstw żydowskich jo. 
p0 wsia< li. jedna trzecia w miastach 
i miasteczkach. W cyfrze powyższej 
176 gospodarstw ma średnio po 182 
ha. ilość miejscowości, w których ży- 
ib.: nie mają roli wynosi 20,7 proc 
wszystkich osiedli w województwie 
Śtanisławowekiem.

Innerni słowy w 80 proc miejscowo 
je-; woj. Stanisławowskiego żydzi za 
brali ziemie z rąk włościaństwa. a 
w dodatku dzisia j krzyczą, że Ukrain 
cy wypierają ich z życia gospodar­
czego1'.

POLSKI
WYCIECZKA STUDENTÓW 

ZAGRANICZNYCH W POLSCE.
|W sierpniu rb. przybył do Warszawy 

Mly szereg wycieczek akademickich z 
różnych kuajów. M. in. bawiły w Polsce 
grupa studentów politechniki paryskiej, 
Ecole Nlormale w Paryżu, grupa techni­
ków czeskich z.Ptauyża, wycieczka człon­
ków .Jłirtleirjugemd11 z Berlina, wyciecz­
ka Japończyków studjiujących w Berli­
nie, oraz prizcdisiawicaele „Ligi Navallaw 
i związku akademickiego w Bukareszcie. 
.Wszystkie wycieczki podejmował Aka­
demicki Związek Zbliżenia Międzynaro­
dowego „Liga11.
TRAGICZNY WYPADEK W TATRACH

Pod Żabią Przełęczą nad Czainnym Star 
wem zdarzyła 6ię tragiczna katastrofa 
górska, której ofiarą padła 84-Jetnia le- 
tairha ze Lwowa, dr. Janina Frenkltowa. 
Dr. Fronkllowa wybrała sdę w góry ze 
znanym przewodnikiem, Andrzejem Wla- 
wiiytko-Krzępdowskilm, aby z Morskiego 
Oka udać się przez Żabią Przełęcz na 
stronę czechosłowacką. O godz. 13 tury­
ści, związani limą, znaleźli się niedaleko 
Przełęczy. Idący przodem Wawrytko po 
ulokowaniu dr. Firenklowej w zasłonię­
tym występie skalnym i po ostnzeżeiniifo 
taterniczki, aby zzai występu nie wychy­
lała się, gdyż mogą jej grozić usuwające' 
się spod jego nóg kamienie, zaczął piąć 
się stromą ścianą w górę. Niepomna o- 
strzeżenia dr. Frenklowa wychyliła się 
zza skały, a wówiczas poruszany limą je­
leń z głazów uderzył ją w głowę z tialką 
siłą, że turystka straciła przytomność i 
po spadku panu metrów wdół zawitała na 
linie. Krzeptowski uinikinął nieszczęścilai 
porwania go liną wdół, jedynie - dzięki 
przytomności umysłu i ibłyefcawiiiezneinyu 
przywarciu całem ciałem do sikały, w 
której to 'pozycji przetrwał pół godziny, 
Mąim zdołał umocować linę na skale i 
tejść do zwisającej tury&tkii, celem udlzie- 
'en»a jej pierwszej pomocy. Niestety p. 
Lr&nklowa była nieprzytomna i silnie 
broczyła krwią. Po wielkich tnudnościach 
"•filarię własnej nieostrożności zniesiono 
P° 12 godzinach od1 chwili wypadku dto 
Monskiego Oka, a Stąd samochodem 
Pnzewie-ziono do sizpitala, gdzie maiych- 
Oiiast dokonano trepanacji czaszki. Pto 
QPenacji dlr. Fricnklowa nie odzyskała 
Pczytommościi i po paru godzinach zmiair-

NIESAMOWITE samobójstwo 
NAUCZYCIELKI.

ysttrząsająice iwnalaeniie na półwyspie 
teelskiuj, wywołało samobójstwo naraczy- 
^■®i> Jadwigi Jaroszkiewiiczównej z 
. “^awka, lat 50, która odebrała soibde 

w Chałupach na Helu. Denatka, 
, ^ynnawszy wiadomość, że została zrie- 
r^owaina, napisała listy do rodziny, w 

tych olświadioza, że wyjeżdża do Ame- 
aby tam udlziiefllaić lekcyj języka 

U j^Us^l'e®0- Następnie iw ulbinainiu wesz 
w 0 ®iorza i tam wystrzałem z rewol- 

^kierowanymi w prawą skroń, odte- 
^obie Życie. Fale oo nierwnym aza-

siie zwłoki wyrzuciły na brtzeig. Jainosizkiie-ispiriaiwii bólu wiadomością o santobojst- 
wiiczównai, jak widać, przypuszczała, iżlwde. Wypadek ten wśród. letników jest 
'wiżbuirzoine w tym dniu marze zwłoki jej I żywo komentowany, a niiesaąnowwty po- 
uiniesie i że rodzimie w ten sposób nie|imrysł samobójstwa budlzi ogólną zgrozę.

IRENA SEGNO W TRÓJMECZU
NA ŚLĄSKU.

Doskonała zawp-diniczka Sokoła Czelladza 
,p. Irena Segno wyznaczona została do skła­
du drużyny śląskiej w trójmeczu lekkoatle­
tycznym Kraków — Śląsk — Łódź, który 
odbędzie się 26 ban. na stadjonie w Chorzo­
wie. Panna Segno startować będzie w kon­
kurencjach 60 mtr., 200 m. 4 x 100 i skoku 
wdał.© SPORT. O

NAJLEPSI „CRAWLEIłZY1* EIIIROPY.
Trójka zwycięzców w pływaniu crawlem na 400 mtr. podczas mistrzostw plyiyadkich 
Europy w Magdeburgu: mistrz Europy, Taris — Francja (w środku), Costoli — Włochy 
(z lewej), zdobywca drugiego miejsca i Signori — Włochy, który zajął trzecie miejsce.

UNJA ItatliBI -BRYGADA Ml)
Jak jnnż donosiliśmy, w nadchodzą­

cą niedzielę odbędzie się w Dąbro­
wie na stadjonie miejskim finałowe 
spotkanie o tytuł mistrza okręgu Kie 
leckieigo między Unją sosnowiecką 
a Brygadą częstochowską.

Wynik teigo meczu zadecyduje o- 
statecznie, kto zdobędzie zaszczytny 
tytuł mistrza okręgu.

Mistrzostwa Zagłębia w tenisie.
Dnia 20 bm. zakończony został turniej 

tenisowy o mfetraoeitwo Zagłębia Dąlbr., 
zorganizowany pirzez sekcję tenisową 
STS „Uin(ja* ‘ w Sosnowcu.

Początek turnieju roizgry wiano pod' 
znakiem jumiorów, którzy wykazali-b. 
ddbrą formę, jedlniak w girach ćwierófi- 
miałowych po biairdlzo ambitnej wiaBóe ju- 
ndtoirzy zostali wyeldmiilnowani ma korzyść 
irutynowiainydh griaiczy-seindoirów.

Do rozgrywek finałowych o tytuł mi­
strza zakwalifikowali się pp. Grychaw- 
ski, zeszłoroczny wicemistrz i MuSset. 
Spotkanie wygrywa p. Grychowki, uzy­
skując tytuł mistrza Zagłębia na r. 1934. 
Pierwsze miejecie i tytuł mfetazyni Zagłę­
bia na nok 1054 w girze pań zdobyła p. 
Łandauowa Ciztaniek klubu „Hakoaicih11 w 
Będiilznie Miejsce to zdobyła p. Łandiaiuo- 
w/ai stosunkowo łalfcwo, gdyż najpawalż- 
niejsaa jej przeciwniczka, zgłoszona do 
tuirnieju, p. Walicka, członek sekcji te­
nisowej „Unja1* zmuszona była wyjechać 
nagle z Sosnowica. W grze podlwójmej pa­
nów pierwsze miejsce zdobyli pp. Gry- 
chowski i Walicki, w grze mieszanej pp.

Kronika sportowa.
WYŚCIGI MOTOCYKLOWE W BIELSKU.
W dniu 26 b«m. Bielsko - Bialski Klub mo­

tocyklowy organizuje na obwodzie ulic: 
Cieszyńskiej, Puławskiego, Sobieskiego, pla­
cu Wolności i Konopnickiej o długości je­
dnego okrążenia 2150 metrów. Dla motocy­
kli pojemności 250 cmt. sześciennych ilość 
okrężeń wyno-sj 30, a dla pozostałych po­
jemności 50. Będą to pierwsze na Górnym 
Śląsku wyścigi motocyklowe przez ulice

Jako zwycięzca typowana jest w 
całem województwie Unja. Sądzić 
należy, że so6nowiczanie nie zawiodą.

Jako przedmecz odbędzie się spot 
kanie juniorków Unji i Policyjne­
go K- S.

Organizacja tego meczu została 
powierzana sprężystemu zarządowi 
Pol. K. S.

Scottowie.
Prócte roaguywelk o miistraostwo, roz­

poczęto irówinieiz w dlnto 20 bm. tuirindyj 
pocie®zetmiia dla zawodników, którzy od- 
ipiaidłi w /rumidizte I, II ai ćwterćfiiifaiłaicih. Z 
uwagi nia niiieidloikońciziniie rozgrywek, wy­
niki (podlame będą dopiero w dlniai 26 bum

Po ziakońezefniiu .tunmdiejiu pinezes T-wa 
„Uinjlai“ p. inż. Biijasóewiez, sędiziia miaiczfób- 
iny turnieju, p. Kontirymowicz i p. Miko­
łaj Owsiki, kierownik sekcja tenasawej 
wiręcizyli nagrody zwycięzcom. W Umie­
niu zwycięzców podziękował za nagro­
dy p. Grychowisiki', podnosząc jednocześ­
nie w swojem prizemówiemiiu dWbrą for­
mę juniorów sekcji, życząc im w przy­
szłości jalknajlep®zych wyników.

KŁetnawmicifwo sekcji temaeawj S. T. S. 
„Uinja" prosi mas o zamieszczenie podlzię- 
kowiaintifai dla p. St. Kontlrymowicza za ła­
skawie przyjęcie fumkęjfi sędziego naczel­
nego tuirmiejiu, czem przyczynił się do 
zorgialuizowisinia. i Sprawnego prowadze­
nia tunniejiu, oraz dla p. Walickiego za 
ofiarowanie 2 nagród dla graczy w toir- 
mieju pocieszenia’.

miasta nader interesujące, gdyż trasa posia­
da duże wzniesienia i wiele zakrętów.

Klub motocyklowy Zagłębia Dąbrowskie­
go „Strzelec11 w Sosnowcu wzywa za naszem 
pośrednictwem wszystkich członków Klubu 
na zebranie w sprawie gremjalnego wyjazdu 
Klubu na te wyścigi. Zebranie odbędzie się 
we śnodę o godz. 8 wiecz. w lokalu Klubu 
przy ul. Piłsudskiego 8

P. O. S. W CZELADZI.
Miejska komisja W. F. i P W. w Czeladzi 

34 i 25 b.m. na boisku przeprowadza próbę
P. O S. Zgłoszenia kandydatów :ia miejscu
ZAGŁĘBIE DĄBIU - CZĘSTOCHOWA.

W nadchodzącą niedzielę jako v dniu o- 
kręgu zostanie rozegrany w Częstochowie 
mecz piłkarski reprczentacvj Zagłębia Dą-

(■Policyjny; — Malcherczyk (Sojvay) — 
Bogucki (C. K. S.). Rezerwa: Bram­
karz — Ciapała (Solvay). Obrońca — Łu- 
kasifwicz (Zagłębia). Pomoc - Wąsik (Ruch) 
Na,pad — Gęborek (Policyjny). Kapitan drj 
żyny Banasik (Zagłębie).

Z.AWODY TENISOWT, W OLKUSZU.
Na korcie w Olkuszu rozegrane zostały w 

nb. niedzielę zawody tenisowe pomiędzy pp. 
Jaąiozein i Leszkiem Wojdaekimi z Ólk:i- 
sza, a pp Kulińskim i Kabatem z Wolbro­
mia. Wynik 4:1 na korzyść Olkueza.
„RUCH1 WIELKIE HAJDUKI - ^SARMAs 

CJA‘‘ BĘDZIN 1:4 (0:3).
W ub niedzielę w Będzinie gościła pierw- 

~7A rezerwa ligowej drużyny mistrza Fol- 
slę ,4łuch" w Wielkich Hajdukach, która 
rozegrała koleżeńskie zawody z miejscową 
„Sanmacją“. Goście przybyli w silnym skła­
dnię i jiuż od początku gry wzięli ostre tem 
po. Gospodarze w znacznie odmłodzonym 
składzie, wystawiają 3 rezerwowych. W 3 
minucie lewy łącznik gospodarzy (Płachta) 
strzela pierwszego gola. W 19 minucie śro­
dek ataku gospodarzy (Widerak) strzela 

drugiego gola. Goście mocno podenerwowa­
ni. Pod koniec pierwszej ipołowy gry, z 
własnoręcznego podania lewoskrzydłowego 
gospodarzy — Piptranek (prawoskrzydłowy) 
strzela trzeciego gola.

Po przerwie goście mocno atakują. Go-' 
ąpodarze mają jednak przewagę i gra toczy 
się pod bramką gości. W 26-ej minucie d<ru 
giej ipołowy gry prawoskrzydłowy gości 
strzela honorowego gola, po którym gra 
znacznie się wzmaga. W kilka minut później 
z ataku gospodarzy strzelono czwartego go­
la i wynik ten utrzymany został do końca 
'5ry- , . ,

Gra b. ładna i nie brutalna. Sędziował b. 
dobrze p. Dziubiński.
K. S. KORONA (R ADOMSKO) — K. S. WAR­

TA (ZAWIERCIE) 5:5 (2:0).
Warta zawierciańska rozegrała mecz o 

wejście, do klasy A z Koroną radomszczań­
ską uzyskując wynik remisowy. Z uwagi na 
to, że Warta grała w dziesiątkę oraz że 
oprócz tego diwóeh graczy było kontuzjowa­
nych, wynik ten należy uważać za za­
szczytny.

Tabela obecnie przedstawia się następują­
co: 1) Warta 2 gry 3 pkt. st. br. 7:6. 2) Ko­
rona 1 gra i ptk. st. br. 5:3. Myszków 1 gra 
0 pkt. st. br. 3:4

W nadchodzącą niedzielę Warta wyjeżdża 
do Myszkowa od wyniku tych zawodów bę­
dzie zależeć czy Warta zdobędzie z powro­
tem prawo wejścia do kl. A.

POL. K. S. ZEW (NIEMCE) 5:2 (1:2).
W ub. niedzielę przy dużem zainteresowa­

niu publiczności został rozegrany w Niem­
cach towarzyski mecz piłkarski między Ze­
wem ą Pol. K. S. Zwyciężyli zasłużenie go­
ście, którzy wystąpili z kilkoma rezerwowy­
mi w stosunku 5& Najlepszym na boisku 
był bramkarz Zewu.

Z ŻYCIA K. S. BRYGADY. 
K. S. BRYGADA.

W dniu 19 b.m. został rozegrany mecz ka 
leżeński między klubami: R.K.S. Czarni So­
snowiec a KS. Brygada Strzemieszyce z wyni 
kiem 4:3 (1:1). Przedmecz ZKS. Makkabi o KS 
Hl-cia 1:4 (1:1) wynik dla Brygady

W dniu 19 ban. odbyto się zebranie człon 
ków. zarządu do którego zostali dokoopto­
wani jako członkowie: pp. Pielejpieezonka, 
Kroch, Mental, Baraziński, Kuchta, Baradzij. 
E. Kalaga jako skarbnik, St. Gregier Fr. 
Strojwas.

Drugie zebranie zarządu zostało wyznacza 
ne na dzień 2Łb.m. o godz. 18 przewodni­
czący K.S. Brygada jest p. Ignacy Łuckoś.
S.MjP. PORĄBKA - BOM1SLAWIANKA 5:2

W Bolesławiu obyły się zawody piłki noż­
nej pomiędzy drużyną S. M. P. z Porąbki i 
Bolesławianką zakończone porażką gospo­

darzy. Sędziował dobrze p. E. Gajsner z Ol­
kusza. Podczas meczu były awantury, zli­
kwidowane przez sędziego.

NIEOBECNY.
— Czego ci brak najwięcej od czasu gdy 

wyszłaś zamąż?
— Mego męża.

ROZKOSZE MAŁŻEŃSTWA.
Słyszałem, że żona obdarzyła cię synemł
— Obdarzyła? Przepraszam — 300 zł. ko-, 

sztował lekarz. 150 zl. akuszerka 100 zl. wy­
prawka....
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KINO
Min 

dawniej 
Kino-Teatr 
„Udziałowy”

Dziś i dni następne
Turniej miłości, pikanterji, śpiewu i Hanca 

Upojny romans ekranu 

„JEJ CZAR”
w r. gł. Glorja Stuart Roger Pryor, Merna^Kennedy

Nadprogram: 2-u aktowa sensacja p. t. „BIGAMISTA .MIM0- 
WOL1“ oraz Tygodnik Paramountu.

Wkrótce: „CSIBI“

DROBNE OGŁOSZENIA
LOKALE

MIESZKANIE
4 lub 5 pokojowe z 
wszelkiemi wygodami 
do wynajęcfe ul. Pro­
sta 12. 4722

DO WYNAJĘCIA
2 i 5 pokojowe miesz­
kania z wygodami Rej 
monta 28. Obejrzeć 
można od 16. 4765

FOTOGRAFJE 
do legitymacji szkol­
nych tanio i solidnie 
wykonuje (Foto-Lazar. 
Sosnowiec,' Piłsudskie­
go 14. 4695

MIESZKANIA

6-cio pokojowe fron­
towe, pokoje kawaler 
skie z’ wygodami i ob­
sługą,’ lokal handlowy 
garaże, wolne' od 1 
września,’ do wynaję­
cia. Warszawska 6. .

4743

POKÓJ
duży, słoneczny .ume­
blowany z oddzielnem 
wejściem wynajnnę so­
lidnemu Panu. Zgłoszę 
nia: Będzin, Potockie­
go 61 III p. od 17—19.

KUPNO
i SPRZEDAŻ

SPRZEDAM 
plac przy: ulicy Dzie­
wiczej w 'dowolnej i- 
lości prętów, .dwie du 
beltówki 12 i§16 kali­
ber teren do|,polowa- 
nia, motorek s elektry­
czny 1-5 Ps. Wiado- ’ 
mość: Górski Piłsud-t 
skiego 42. 4750! ■'

UNIEWAŻNIA SIĘ 
zagubiony ’ weksel na 
zl 150. in (blanco. wy­
stawiony przez Henry­
ka Stry jewskiego,! a 
żyrowany ' iprzez p.p. 
Zygmunta Smoczyń­
skiego, Adama Stryjew 
skiego i Feliksa Wnu­
ka.

DOWÓD OSOBISTY 
wydany przez staro­
stwo Będzińskie — zgu 
biła Hendla Go-ldbluni 

4762

POTRZEBNE 
fiokoje umeblowane, 
głoszenia przyjmuje 

kancelarja Teatru 
Miejskiego w Sosnow­
cu. Tel. 203. 4769

tanio do 
Wiado-

POSADY 
i PRACE

ROŻNE

DWA PLACE 
budowlane 
Moniuszki 
sprzedania,
mość: Sosnowiec, Koł­
łątaja 11 (oficyna par­
terowa). 4254

ORYGINALNE PROSZKI

POTRZEBNA 
samodzielna sklepowa 
do prowadzenia inte­
resu. Kaucja wymaga­
na. Specjalność kroje­
nie wędlin. Wiadomość 
Warszawska 10 m. 22a 
Zgłoszenia od g. 15 do 
15. 4715

ZAKŁAD 
TAPICERSKI 

Piotr Tomczyk, Sosno 
wiec. Nowopagońskd 
19 Poleca otoman y ma 
terace, tapczany, ko­
zetki, fotele klubowe. 
Robota solidna. Ceny 
konkurencyjne. Wa­
runki dogodlne. 4140

NAUCZYCIELKA 
gimnazjalna poszuku­
je pokoju . z utrzyma- 
nienj przy ‘ rodzinie na 
Pogoni. Zgłoszenia te­
lefon 6-67. 4768

BLlSKO dworca 
Pokójżumebłowany — 
przy rodzinie z osob­
nym wejściem do wy­
najęcia <;d zaraz. Wia 
domość w Administra­
cji. 4770

KSIĄŻKI 
szkolne i powieściowe 
używane ale tylko od 
rodziców lub starszych 
nabywa księgarnia Po 
łon ja Sosnowiec, Hale 
Rozwoju. 4742

RABKA
Dom murowany cztero 
pokojowy morga ogro 
du 10.000 — sprzeda: 
„Universal“ Augustyń 
skiego. 4626

Egzotyczny książę Monolulu wygłasza swoją 
dziewiczą mowę przed mikrofonem w Lon-

STARSZA PANINA 
inteligentna o miłej 
powierzchowności, zna 
jąca się na gospodar­
stwie domowem, poszń 
kuje zajęcia — przy 
dwóch lub jednej oso­
bie. — Wiadomość w 
Administracji. 4766

Teczki 
tornistry szkolne naby­
wajcie w pracowni, wy 
robów skórzanych Zy­
gmunta Piechockiego. 
Dąbrowa, Sobieskiego 
8. Przyjmuje óbstalun- 
ki, reperacje.

ZGUBIONE 
DOKUMENTY

UNIEWAŻNIAM 
zagubiony kwit na 
2.000 cegły wydany — 
1 lipca 1954 r. przez 
firmę M. Żerkier, Wa­
wrzyn Staśko — Za­
wiercie. 4761

KSIĄŻECZKĘ 
wojskową — wydaną 
przez P. K. U. Sosno­
wiec, zgubił Le jzer 
Czarnucha. 4767

iwun 
konserwują tylko 

octy Spiessa 
sprzedaż wyłącznie 
w Składzie aptecznym

II.
SOSNOWIEC

3-go Maja 7. 4734

KINO

w Sosnowcu ul. 
Warszawska 2.

Prenumerata miesięczna w Sosuow- ■ j-S 
cu bez odmoszenia do domu zł. 3.00. H u-a 
Prenumerata miesięczna poza So- ■ 
snowcem i w Sosnowcu z odnoszę- H S5 
niem do domu zł. 5.50.

Dziś: Najbardziej wzruszający film współczesny

KINO „ZYCIE BEZ JUTRA”

EfflEH” rewelacyjny przebój „Paramountu" 
w roli gł.: NANCY CARROLL I EDMUND LOWE

„LULU NADPROGRAM: Tygod.ik FOXA

Piątki, soboty i niedziele Passe partout nieważne

DZIWACZNY EFEKT.
Czy to muszla ślimaka? Nic. jest to zdjęcie klatki schodowej w nowym gmachu central' 

poczt i telegrafów w Waszyngtonie.

• • i • 
i|h|i iii •!«
■nnsEHHH

Przy 

Mn umaił anlu. 
łupieżu, łysieniu 

stosuje się 
mydło Chlnowo- 

chmielowe 
i Esencję Chino- 
wo-chmielową 

(z Kogutkiem).

Reklama

jest dźwignią

handlu.

i i • •

Najtańsze źródło 
przyborów szkolnych, materjałów piśmien­
nych oraz dla Szkół i Kursów Handlowych 
------ druki do kantoru praktycznego.-------

w SKLEPIE POLSKIM
BĘDZIN, Małachowskiego 7.

WIELKA ZNIŻKA GEN!
SPRZEDAŻ: tytoni, blankietów wekslowych, 

znaczków pocztowych i stem­
plowych. 4762

Chcąc skutecznie przeprowadzić reklamą 

w wschodniej Małopolsce 
należy adresować tylko

Kurjer Lwowski

(
PROSZKI

«KOWALSKINA>

LECZNICA 
chorób skórnych i wenerycznych 

„POMOC“ 
czynna od 10—1 i od 4—7 

w święta od 11—1.

Sosnowiec, Sienkiewicza 17a.

Wizyta zł. 5.—
4513  

Bilety po 25 gr. sprzedawane są w dnie powszednie do godz. 7-ej 
w niedzielę i święta do 5-ej.

Dziś wszyscy będą olśnieni! Wielka uczta artystyczna!
Wspaniały film genjalnego reż. Ernesta Lubicza p. t.

„SZTUKA ŻYCIA
TT I • Re*elacń?a obsada.

n

Mariann Hopkins, Gary Cooper, Fredrick March. 
Nadprogram! Na scenie!

Wystęipy artystów w najnowszym stołecznym repertuarze przy 
udziale: subretki Amy Wołkońskiej, primabaleriny Irieny Jedyń- 
iskiej, piosenkarza Witolda Rychtera, humorysty Tadeusza Mergla, 

baletmistrza Pawla Dobieckiego. 

Wiersz milimetrowy jednolamowy: na 1-ej stronie, względnie przed tekstem 60 gr.; 
w tekście 45 gr.; za tekstem 20 gr. Ogłoszenia drobne 10 — 50 gr. za każdy wyraz. 
Szerokość szpalt przed tekstem i w tekście 70 mm., za tekstem 35 m. Numery dowodowe 
płatne. Za terminowy druk oraz przestrzeganie miejsca ogłoszeń Admin. nie odpowiada.

SOSNOWIEC: Redakcja: Piłsudskiego Nr. 4. Tel. 64. Skrytka poczt. 62. Będzin, Małachowskiego 7. Tel. 7-90. — Grodziec, Będzińska. 
Administracja: Piłsudskiego 4 Tel. 73.Dąbrowa, ul. Krótka 11. Tel. 202. — Zawiercie, 3-go Maja 29.

Choroby płuc!
Stosowany przez pp. Doktorów „balsam 

THIOCOLAN AGE” przy gruźlicy, broni­
cie, kaszlu. ułatwia wydzielanie się plwoci^' 
wzmacnia organizm i samopoczucie choreg’1 
powiększa wagę ciała, „Balsam Thiocolan Age 
sprzedają opieki i składy apteczne (drogerj’!' 
Żądajcie tylko w oryginalnem opakowani'-

1 Mi -

Seryjne drobne ogłoszenia.
Po 10 wyrazów w każdsm kosztują. 

30 drobnych ogł. 16.00 zł. 
20 drobnych ogł. 13.00 zł. 
10 drobnych ogł. 7.00 zł.

5 drobnych ogł. 4.00 zł.
_Z£_ka*dy^wyr»ę_dodatkowy  dopłaca gi. po 5 g*- ... L_—i—————w—————————wyraz dodatkowy dopłaca sią po 5 g
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